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llziennik polilyczny~ ołtczng i łiJtracki. 

M1estęczme ~ Mk. IO fen. Kwm'łafnłe 4 M1c. n fen. 
Zap odnoszemE' do domu dopłaca się SD fen. miesięcznie. 

11--~- r.enumerata przez pocztę miesięcznie l Mk. IW 1 i 
i 

RedakGJj( w \Ja11zawie: Okólnik i 
Hdmfni&trauya „ frywań8ka 18. 

lUU:.OSZEIUA • Kr6h.'!stwie Po1skhn1 
!~!nil ~n ien. za wiersz petitowy iednoszprutowy (na stroni~ 

S:i'~t szoalt}. 

R5dakliya I fl~Jttinitfracya w lodzi: Dmllttllt $ fen. za wyra'l, najmniei Sll fen. 
~~~5~U~ · ~ 

Cena numeru pojedynczego ._ Łodzi 
i '°" YJarszawłe 4 kop„ 'li 

Piotrkq~ska 86.. 
ł'iac!Htlu111 ruo tek~eie): 1 Mk. za wiers:r petitowy czterO!t"4!altowy. 
i'ł!lkrnlnqł, 51'1 fen. za w•~~7. petitowy ateroszoaltowy. 

W Rękoplsóv.< rh•zastrzetonych Redakq'li I"~ :rwraClł.. \V di!ałs PT111tdlomy1m 1 Mk. za wiers~ oetitowv c:i:terosrpaltowy. 

Propozycya pokoju. ;;~j::u:·::.:~:::.::::: l Komunikat niemiecki. 
. • -- ko,_ coby mogło dopomod;i. do. zniszczenia ,~ BERLIY. (Urzędcwo). Wielka K~· • kawalnryę rosyiską, jeszcze raz o:pn.rl się 

nad silnie wezbraną J al o m i t ą, znnldnl; 
się znowu w zupełnym m'hvrnde na pólnoe­
ny 'IV'Jt>hód. .Armie dunaj:drn, i IX-ta podl,!,· 
łaif! na eatym łroueie za. nim. 

Po blizko dwu i pól letnich krwawvch p~nstw c~ntralnych:- W~zystkre t.e środki fora Główna donosi 13 d. . • :\'& 
zapasach dwóch poteżnych obozów • i o.rnzaly się zwo<lmczym1, nato1:uast pań- gru ma. 
onegdaj w parlamencie Rzeszy słow~ k~<lły ! stwa centralne di:? dr:ia dz~aiejszo;o zadają Wschodni teren walk• 
lerza państwa, które uradowal . n. anc. ! rany swy!11 p~z~c1wmkom 1 kroczą na łro- „ 
naród niemiecki lecz i wszystki:. ~e tylko i :fze zwyc1ę~k1eJ. W nocie s\-:·ej Niemcy i lfront woislf generala-felilm.t11"R1'fl.tka 
dy dotknięte tak bardzo groza w~J e Rard ! :fh sprz~m.1e~e~c~ oświadczyli, iż nie d·~żą księcia Leopolda.. Bawarskiego. 
państwa niemieckiego oraz rz d ny. zą ! o ,~zm1.az?zema I do zgladze:::iia" sw,-~:i Nic szczególnego nie ·wyda.rzylo <;ię. 'N!!. drodze di> B n ze u zyskaliśmy zna.-
mierzonych z Niemca~i mocarsfwY d sp:dy- ! przeciwmk~yv, a pragną jed~'"Il.ie przywról"lić e:my foI'en, a wczoraj za~rali~my tam, orni 
wały się podJ'ac· ro'b k • . z ee) o- I trwaly poko1. W dalszym Ciagu nota glosi, :Ilront, ivojsk generała-pułkownika P e za onczema strasz •· · 

1 
t 

1 
• w górach, znowu przeszło 4,000 i·eńeów. 

nego rozlewu' krwi ( p . . . - I Iz pans wa cen ra ne wzywaja do ,.możliwie arcy!•slęcia Józefa. 
gnion~o pokoju. W ty~~:;~c~~~~~~~ i J~~~~~~?O przysta._pienia do rokowań poko- W fasa.eh ka:rpackfoh patrole nasze sf.a,. Jjrfm,f, nu.ioodotisld. 
sprzymierzone o jedneJ· i teJ· same· g d · · z • • • ezaly w1· I k '- · śl 'ki nie dnia 12 grudnia dor .

1
. {, 0 J'1- I wycięski~ mocarstwa centralne zaro- e °' rovuie pomy ne wai - • Po klęska-eh d11i ostatnh.:h nad Cer n I, 

l'Om lub pos!om .fcz;y J .am asa o- 1 czątkowaly. więc akcyę, która, przy do- Na wschodnim froncie Si e dm i o - strumą i :i:w. wybrzeżu pannie .n-Wl.kó; 
wspólna not mocars w. o1nP-kuńcz.rch ; bryc.h chęciach koalicyi, może dać pożądane gr o d u weroraj również wojska nie mice- ' -r- ~ 
przesiać je :;ocf:~~~~ ~zeb1 . Z?cr~1~ły j ~1'.mki. Może. sprowadzić pokój i· pchnąć ki~ i a:nstryn.eko - węgierskie 00.parlJ' ata- Zachodni teren walk: 

Fakt dor . . . ~Iep.r;zy1ac1e ~łnm. I zniszczone kraJe na nową drogę ku ich roz- k R 
..... acz-- b ycz~n~a wspoI~eJ noty. me o- i' WoJ"owi. Tęraz zacze.kaćnaleiy na odpow1'edz' ~i osya.n w górach Gy or g yo, oru po p h il . . . ...łw" """ u. ynaJmmeJ zaw 1 

1 
b st h d 1. T . om e w ami zywszym ognm a„J1& 

cllociaiby zawie~zenia b arc1~ .POKOJU, ~b i koalicyi, czy przyjmie ona. wyciagnięta do o u ronae o my ro t u s. Oddzialv I 1 ki b -Od • S i )i :rokowań pokoJ'owy h Jront\ ~ 1rozpo.częci!ł 1
; pojednania .dloń. Najbliższe dni~przyclosą wywiadowcze podażl\jace za. uchodzącyi~ l rys m w 

0 
w zie 

0 

mm Y 
0 

i Yi °"' 
cyaJne oświadcze . c ·. e;„ 10 ed~11; of 1-

1 
nam odpo~\"\7ledi.n~ to pytanie. . J•rzeciwnikie~,. ustaliły "waezne ma.cy ~&- raz no;nemi nta..rozkami pa~oli na frontack 

n h .• . . Q!e ~ooa~_~t,:w ~rzj!«l.:~~ l .J@~h ko&l'e)'lł ~:L~ ~będ·,~iID":rt.o;,~~ t przyf3it1efa.' i pi'zyprowadzUv 'Meów. . w~iy!rtJl'.1?h iti:n•i ~~fo pnnVMlt}ll.e 
~~c'i 1~rf:°!111 1!1° z7~1ęst~ 1 pomimo ~oto- 1[ nia dalszemu rozlewowi krwi, wówczas na- " l Wlększe1 B.kcy1 OOJ@Wej. 
towe • sa z:~ema na 8• sweJ egzystency1, go- stąpi zawieszenie broni, a te.tlnocześnie po- IlalkańF;ki teren walk: 
·ac sÓbi sze podac rękę do ~okoju. ~a: waś~i~n~ mocarstwa wyszh~ swych przed- Pierwszy Gene:ral-Kwaferndsmt 
J. dB e. sprawę z odpow1e<lzialnosc1 i staw1c1eh w celu prowa·:.,.enia układów po- Grupa wojskowa gmierala,-feldmar- Ludendor.ll. 
~~=d 

1 
ogi~m; :Vlasn~J narodami i wogóle l1 koJ.·owych. . Jeiel.·i zaś ;tlaehetn~ propo. zy. S:ttilka Maclten.'łena. 

ry . ~ z
1 
°Je~~ za sze zbyteczne ofia- cya państw centralnych zostanie odrzucuną Nieprzyjaciel, który wzmooniony przez -. 

z zym~ (Tu z I~~o. . . wówczas. na wszystkich frontach bój zuwrz~ 
W c1ą,,,u dwoch lat WOJska i:;przym1e- i ponownie i, według oświadczenia kanc1e-

rztwone h?c-zyły • od zw~cię~twa. do zwye.ię- I rza Rzeszy, będzie prowadzony ai do zwy- Komunik at anst-r-vacki 
s . a, łamiąc opor przecnvmka, i od:rzuca.iąc ! cięskiego końca, przyczem państwa central- ..._ J ~ 
~o od s.v:'Ykch gr

1
;an1c. Z c~wi1~ wystąpienia I ne nie będą odpowiedzialne wobec ludzko- JVIEDE~. Urz,.,,;tow"' doll.....,'l'if 1~ D"l'"- szym ciągu. Ta.Ide i wcmraj po~y ooe 

!Upełn!c bez sukcesów. umunu oa ic~a zapow1edz1i:1a, ·że nad- I ści i dziejów, za dalszy rozlew krwi. ~ " """"I: " "'"u 
szedł czas, w ktorym ostateczrue pokonane I · dnia: 
zost~ą Niemcy wraz z ich sprzymierzeń- """" "" '" u: u~ Wschodni teren walk„ 

cam
1
Czwórporozumienie rozpoczelo atak na "· a.rda,n/jl/J. ,,. Grupa wojsk uencrala-/eld/1narszal1;;a 

Na froncie armii genem.la pulkcm11ih 
Ifoevessa pa.nowa.I względny spokój, po 
zlama:nin w godzinach rannych ohfitująeyc.h 
w straty natarć rosyjskich. w~zystkicl: fronta~h i? zdawało się, ie inż li „ ~... lUaclumsen<t. 

Nmmcy me zdo1aJą się oprzeć temu gwał- Opór nieprzyjacielski nad 1 al om i tą 
to~·nemu napor~wi mas nieprzyjacieh;kic~ . złamano. Ustępujący p.rzeeiwnik jest ści-
aJednak wszelkie przypuszczenia takie, jak :Mowa programowa nowego prezesa mi-

Jlront wojsk B.s. Lcopol<la Bawar­
sldeyo„ 

s1ę oka~alo były zupełnie nie na miejscu. nistrów Trepowa w Dumie zawierała zna· gany. 
Opar} się stalowy niemiecki front zachodni j mienne stwierdzenie, iż „podłurr umowy, za- Wojska a'!lstryaeko • węgierskie i nie­
przeciwB;,o. wielk~ej o~enzywie angielsko • wartej w r. 1915 z Anglią.i F;ancyą, a do miookie zbliżają się do Bu z a u. Rumuni 
fra;:ieusk1eJ, rozb1_ły się szalone ataki V\"lcr I której następnie przyląc:~yly się Wlochy I ponownie pozootawili w :rękach :naszych 

Pomyślne wycieczki nad B y s t r 11~ 
e ą Soło t wińską. Nfo znamiennego. 

ehow na wszystkwh frontach włosko - au- przyznano ostafeczn.ie Ro3vi prawo do cie- li 4000 ieńców 
stryackich, wy~erpała się siła zacz~pna ~o- I śnin morskich Bosforu ·i J?ar.daneli i do '. • • ł 
syan. nf! Wolynm,_ a _nowy spr!Yf.?Ierzei;iee i K ?D. sta~tynopola. W porozumienm ze sprzy- Ilront 1co1s1„ „ff';>u::.1 ala- pu.tkmvnfJur, I 

Włoski I poludniowo2 wschodnl 
teren w.alk„ 

Bez zmiany. 

1.-oahcy1, Rumuma, w wystąp1emu ktorej m1erzencam1, złożone bedz' z trybuny dum- . arcy„rnęcut J6zej(r,. 
pokładano ta~ wielkie nadzieje, poniosła , ski ej oświ~dezenie, d_oty. . tej umowy" „. Ataki rosyjskie na zachodzie i na pól- J 

Zastępca. szefa szfahn ll:PlH'r:"hl~t;$ 
von Ro ef or. 

zupełn~}o.raz.kę. . . • . 1 Wy~~rzema znacze:iie ~,e;wszorzędnego, uoen m. zachodzie od O c n , trwai w (fal-Dz1~iaJ więc, gdy po bhzko 2 1 pol Iet- choc prawo do stolicy wowJąeego państwa y y „ą 
;iich wa!kach • czwó~porozumienie nie zrlo- trzeba jeszcze zdobyć orężem; mocno .. Już -"'" ' "' °"""' "e< ~ ... "'*'~~~~ow~~~~M~~~„„~~--!llllll111...,.,,,.~""""" 

Fel1lmt1.rs:i::th'lt • 1::: '"'''->::1ik. 

:iało zmszczyc panstw ezwórprzymierza, naszczerbionym w sromotnej ućieczce z Ga-· 
gdy państwa te zdobyły większą połowę te- Uipoli. 
:renu wraz ze stolicą swego najświeższego Przedewszystkiem zajrzyjmy do bisto­
przeciwnika, gdy niemieckie lodzie pod- ryi. Ks. Golicyn pisał do swego Tu"\Chowań­
wodne ciągle odnoszą nowe sukcesy na wo- en i pana Piotra \Vielkiego, iź „suHan uwa­
daeh całego świata, gdy wreszcie nierniec. ża Morze Czarne jako swój dom, w któr:v-m 
ka flota powietrzna bezustannie stacza iwy- ludzie obcy nie ma.ią nie do powiedzenia, 
cięskie walki z takąż flotą przeciwnika. nikt lub Jako dzifalwicę, schowaną w haremie i 
już zaprzeczyć nie może, ie w tej wielkiej, prędzej· wyda swoim woj'lkom rozkaz do 
krwawej wojnie świat-0wej zwycięstwo od· wojny, niż jakiemukolwiek z mocarstw po­
niosły państwa centralne wraz z ich sprzy- zwolenie na przejażdikę chociażby dla przy-
mierzeńcami. jemności po tern· wewnętrznem morzu tu- . 

Niemcy i ich sprzymierzeń-cy ::dożyli reckiem". Bylo ono rzecz;;·wiście „Pontus 
i składają w dalszym ciągu dosyć dowodów Euxinus" do końca 17-go stulecia. Pan 
swej potęgi i sHy, oraz, że ze wzglęJu na Byzaneyum byt jednocześnie panem Pontn· 
ich znakomitą organizacyę nikt ich poko- su, a od chwili, gdy pólks:ęzyc zawisl na 
nać nie zdoła. Koalicya może walczyć na- św. Zom, ned tron.em Bazyla i na ziemiach 
dal i Niemcy mogą w dalszym ciągu zabie- od Balkanu i Kaukazu, panem morza został 
!'ać coraz to nowe tereny, lecz czyż to dopro- Sułtan. Jednakże w r. 1739 musiał .iuż l\fah­
wadziłoby do jakiegokolwiek celu? Czyż mud ustąpić Moskwie /\zoW, jako drzwi rlo 
Niemcy dąźą do zawojowania calego awia- morza, a. w r. 1774 podfo'!, t1mowy w Ku­
m? - Nie! Niemcy prowadzili i prowadr.ą czuk - kainardyi otrzvmala Katarzvna II-a 
wojnę jedynie w eelil obrony swej e~rr1stenm prawo do swobodnej że<Ylugi rosyjski.ej f.lo; 
cyi i eel .ten prawie osiągnęły. Kanclerz ty ha~~l?t';'e.i no morzu Czarnem. pz1ew1ęc 

. Rzesz;;} niejednokrotnie wskazywał w swych lat pozmeJ zdobyty zo::tał Krym 1 wle(ly 
·przemówieniach, iż czwórprzymierze nie~ brz13;1i Pontusu n~leźały łu~ ~~ ?;eh państ:'' 
ma dążności zaborczych i, źe j· · :11 na tym bo'Yiem. Rosyanie mcgh. J~zr,z1c, ale me 

.h;,uny:IT\ gruncie stoi czwórporozumle!lie, wy1echac z morza.. Sultaw. do obecnegoi 

trzymaj~ mocno . klucze Bosforu w swoich I naprzykszającemu się po::fow1: „~.foszę mieć 
rękach i. zamyka1ą drogę do Byzancyum. \\T ! klucze do mego domu, gdy Dndane1e o. 
Tylży Napoleon obiecuje Aleksandrowi I, I trzyma Francya stracf' wk~·i!j, niż bf:de 
na zlośe Anglii, iż Turcy nie będą do Euro· i mógł zarobić". ' h • • ~ „ 

py należeć i że przewiduje podział Turcyi I Po upadku Napoleon~ zasada nietykal 
między Francyą i Rosyą. Nie myślał jed~ 1 nnśd cieśnin przez moear,.,h\'J. obct1 byh kil· 
nak dotrzymać s1owa, ale trzyma obietnicą 1 kakrotnie przerywaną i odnawbną. Był 
Aleksandra w szachu. Sam marzy o Kon- czas (1833), kiedy tylko Hosva mo";la nrze· 
stantynopolou, jako stolicy Ś\viata i punkcie ' prowadzać s'''oje oln·0ty przeey;r, Bosfor i ·nar· 
wyjścia dla zdobycia Indy.i angielskich i za~ ' eh.mele, a potem (1841) pmUui:; umowy łon· 
dania śmiertelnego ciosu Wielkiej Brytmiii. dyńskieJ, prawo to radykalnie zmieniono, 
Potem sprawy się zmieniły i myśl miah zo- niepozwala.iąc nikomu oprócz Tmcyl. kon:v~ 
stać czynem. Morze Czarne z Konstanivno- stać z c!eclnln, Hosya znów minfo morze, h~; 
polem miało być wewnętrznie rosyjskie, s zupełnie prawie rosyjskie, b!:!z wyjśria .• 

Ś 'd . f k' Al 1 ,-- • I k ' . . .. morze ro ziemne- rancus. iem ....... e,{s~n- I i'vo3na i.Ft.yms -a n:c nic zm1cnun w t)·m 
der widział sie już panem Byzancyum, k\".rr~- tra kto.de, a dodnl'a jeszcze ograniczenie ffo. 
stya rozchodz!la się tylko o Ga11ipoli, które l ty rosyjskie.i na morzu Czarnem. Do ;;•.vi!!:t· 
K?rsykanin chciał zabrnć dla f'.rancyi. C.au· ~-u zachodniego Anglii i Frn~cyi pz;;stę::)u.„ 
lamcourt, poseł Napoleona, p1sal: „S:rn. J8 Austr:;a, co wprowadza 1'rhkołi.l1a I w ta• 
Wszystko będzie \Vom wolno zrobić; zabrać ki atnk iuryi, iż wyrznc:l ze sv::e~o gabine­
Wloehy, Egipt i Indye, dynastye zmieniae, tu portret rdodocinne:;o Fr;:uv:!~z1m .Jóle.­
Hiszpanię z Francyą pdączyc, Polskę ze fa, a st:;luelkę marmurową, prze:fatawiąją~ 
Śląskiem utworzyć wielka, na wszystko Ro- Cf{ ce-o;:irza Austryi, darowuje swemu krt• 
sya będzie obojętnie putrzeó, tylko pod Jed- j mer~:ynerowi. Do pn"°fo am:trynckiego po„ 
nym warunkiem, gdy otrzyma Konstantyno- I ;,vi:ufa: .,P.obh~ski i ja byliśmy nnjl.';hipsi kró-" 
po1 wraz ze wszy,::;tkiemi cieśninami., b;:.;r, o- ki1'ie pc-hcy, br:.§my bronni A•1stry~ ód 
graniczeń". .Aleksander 1-szY. powiedzial 1 l'.urków", 



2. OODZlN'i\' 

Po ,wojnie krymskiej cala poli!Yl~a ,Ro- ogień iatorowy z!amaI atak. Część sil nie- Komunikat an~iniskł. 
syi ciacrle krecifa się około kwesty1 c1esnln przsjaeieL:ikich, które wtargrręly do kawa~ka 
i Konstantynopola. Wojna rosyjsko - turecw naszego, wysunięiego naprzód, rcwu, wyp~.r- Lonilyn, 13 grudnia. - Główna kwatera 
ka (1877) nic n1e zmieniła, bo 63 artykuł to w walce na bagnety. Naszą dawną linię donosi 12 grudnia po południu: 
trak'.alu berliI\s.kiego z r. 1878 potwierdza przywrócono w eafośeL Wczoraj wieczorem poprowadziliśmy sku-
nienaruszalność cieśnin przez obce mocar- Na po:rnstalej części frontu zwykly ogień 1 teczne operacye za pomocą min na poludn:u 
.gtwa. 

1 
artyle.ryi. od Ypres~ . 

w obecnej wo.inie kwestya ta s.fała się 
1

, , ~ .- Artylerya nieprzyjacielska, oraz moźdz1e-
znów a1rtualną. W początkach roku 1915 Pary~, 1v _grndma. - Urzędowo don::>s2ą rze rowów ochronnych czynne były naprzeciw 
ktcś ciekawv zapytał w parlamencie an- . 12 gmdnrn wieczorem: Ftist Hubert i Nieve ChapeHe. 
giel::ikim, czy to prawda, iż Konstantynopol Komunikat . wieczorny. dono3~ tylko. o o- I W pobliżu Vigny '"Y~mdziliśmy w póWie· 
przyznany jest Rosyi, wtedy sir Edward ?mitronnrm ogmu artylery1 w cdcmku .Bmcbł.'s I trze nieprzyjaeielski_s~-ad am\lllfoyi. 
Grey odpowiedział: „Nic nie wiem o takiem i La ft.!a1snnette. . _ 
przyrzeczeniu, lecz to mogę stwierdzić. ii 
Rosya otrzyma dostęp do morza atwartego 
i z tern zupełnie się solidaryzujemy"... A 
jednc1k musiaJ:o się zmienić dużo od tego 
cznsu, skoro Trepow mówi otwarcie o „pra­
wie" do cieśnin i do Konstantynopola ..•. 
· Rosya nielljla otwartego morza: nie iest 
niem BaHyckie, zamknięte przez morze nie· 
mieckie i obce cieśniny, nie jest niem za­
-mar;?;ające morze Białe, ani Władywostok. 
Wojna japońska wybuchła wskutek utwo­
rzenia przez Rosyę portów wywozowych do 
oceanu: „Port-Artur" i ,,Dalnij". Wojna z 
:Persya o Zat!lkę Perską..„ Tylokrotne wojH 
ny z Turcyą o Dardanele i Konstantynopol 
-- to również kwestya otwartego morza, ale 
też i... powrotu Byzancyum. To sprawa kar~ 
dynalna, która kosztowała .iuż niemal tyle 
krwi, ile wody ma morze Czarne .... 

Wiedc1i, 12 grudnia. Cesarz wydal du 
armii i floty następujący ro;:.kaz: 

D-0 moirb zolnierzy armii i floty! 

I cznie i finansowo, według pojęć ludzkie'h, za­
. pewni przyszłość ojczyźnie naszej, Czy przez 

1 prorxnycyę p-0ko;·ową osiągniętym zostan~e cel 
z nią związany, pozostanie jeszcze k\Yt-styą. 
Rozkaz Jego Cesarskiej Mości do armii i Ma· 
rynarkJ utrwala róV.·nież we frakcyi kcnser­
watywnej przekonanie1 ie ~ni.lczyć się bęctrie 
dalej, i ;e należy walczyć nakladem wszel· 
kich śrudk6w walki na morzu l lądzie. Za 
wojskiem i flotą st-0ią w jedności i i sitr.em 
postanowieniem parlament Rzeszy i naród. l 
oni również przeprowadzą pomiędzy Sobą za 

Dzięki łaskawej pomocy Bożej - waszej i 

i drogich sprzymierze1iców naszych odwarlze j 
i wytrwałości - stworzyliśmy po1ożeuie, któ- I 
re nie pozwala wątpić o 'Zdecyduwanem na- I 

sz.em Zl'l'y·cięstwie. W usiłowaniach przywró- I 
eenia przeżywającym te ciężkie czasy naru1.hm 
blogoslawioneg.o pokoju postanowiłem 
wraz z mymi sprzymierzeńcami uczynić nie­
przyjacielowi propozycyę zawarcia zasiczyt­
:rngo pokoju. Błagam Wszechmocnego, 2by 

ternu krokowi towarzyszyfo bl-Ogoslawfońslw .) 
Boże. Jestem jednak pewien, ie tymc:i asem 
będzfocie nadal z odwagą walczyli dopóki nie 
zostanie zawarty pokój - lub ostatei:zuie p•J­
bijecie wroga. 

KAROI.i. 

pomocą branych pod uwagę rokowań pr ~gm.n 
Hiodenburga dla krnju, tak jak przystali nań, 
uchwalają.c prawo o krajowej służbie pJmv· 
eniczej. Na fron:des na krwawem polu, w pJ.. 
wietrzu, na i pod falami morza dobnanemi 
zostaną roz3trzygaiące czyny, niezmie.me mę­
stw~ naszych wojsk na morzu i lądzie, :iraz 
genialne i stanowcze kier-0wnictwo ich dowód· 
ców stworzyły zaloienie, przy którem slab się 
moiliwem wypowiedzenie propuzycyi p;1k•Jj•1. 
wej, będąc stroną zwycięzką. Zwycięzeami są 
ei, którzy nadal również gwarautuja zwym~zki 

O Carogrodzie marzyly całe pokolenia 
moskiewskie od światoslawa, jest to w ich 
pojęciu symbol wielkości. wypełnienie mi­
syi historycznej. Rosya nie może zrzec się 
tego~ idealu i zapew11e Anglia w chwm 
przejściowej, wahania się i chęci pokoju 
podsunęła w Petersburgu przynętę, na któ­
rą moskiewski niedźwiedź złanal się 7.IlO· 

·wu. Prot Migulin (Nr. 8 1915 r.) pisze 
wyraźnie: „Jeżeliby rezultatem obecnej 
wojny nie było otrzymanie przez Rosyę 
Konstantynopola, to kwestya uległaby tyl- (Telegram powyższy zamieszczony z·ostał w 
ko prolongacie, bo Rosya musi panować ezęści nakladu wczorajszego. Red.). 

pokój". " 
Liberalna nRorrespondent', organ ~stę­

powego stronnictwa ludowego, pisze: KlrndP.. 
rzowi Rzeszy nie moina odmówić uznania. i~ 
ie swej strony uczynił wszystlrn, by narr)dJwj 

nad Bosforem" .... 
Znaczenie polityczne i ekonomiczne Ro­

syi w Konstantynopolu byłoby rozumie się 
- pierwszorzędne, tylko, że winogrona 

·jeszcze wysoko wiszą, a zajęcie zwycięskie 
~Rumunii przez państwa centralne i. Turcyę 
bynajmnie.f nie uprawniają do optymizmu i 

Budapeszt, 13 grudnia. (T. wl.}. Na, 1 
niemieckiemu powródć p·okój. .:'ednocześnie 
nwzględnić i podkrefllić naleiy, że tułaj k'.erri­
wnictwo polityczn~ dziala!o w zupelnem p1Jo> 

samochwalczej mowy Trepowa. W całej ~ej 
·sprawie widzimy rzecz inną zupełnie: chęć 
oddzialywania na opinię publiczną, chęć 
wskazania, iż zajęcie Konstanynopcla - jak 
się obawiano -- nie napotka na opór ze 
strony Anglii, na którą w Rosyi już dawno 
,fle patrzą. · · 

Widmo Carogradu, korony Poleologa 
:i Bizancyum Jest kamforą dla upadaj~cei 
energii rosyjskiej. Trepow ,J1ce "lobudzic 
osłabiony niewwodzeniami i ntedolestwem 
crQ;anizm do fycia i czynu. Czy mu się to 
uda w apatycznej duszy moskiewskiej? 
:Wątpimy .. 
' Zagłoba Sienkiewicr4a darowal Nider­
landy. Rosya daruje Polsce ... którą utraci­
ła - Poznańskie i ,Prusy a Trepow Rosyi 
...- Konstantynopol, za pov.voleniem Anglii 
i Francyi. ... 

Ja tei daruję magistratowi Warszawy­
Bank angielski„ •• 

Vester. 
r n „ 

bł 

Komunikat bułgarski. 
Sofia, 13 grudnia. - Głó\'\-·na kwatera do-­

nosi 12 grudnia: 
Front macedoński: W okolicy Bitolii nic 

godnego uwagi. 
W luku Cerny, po gwaltownem przyg,·.tc,.. 

waniu przez artyleryę wrogowie podjęli wr.z·:i­
xaj okolo poludnia atak na linię· Paralovo ..:... 
l\fokowo, który odparto z ogromnemi dla nie­
p:zyjaciela stratami. Po nowem przygot(•\\a­
:nrn przez artyleryę przeciwnik wykonał Ul'\\'Y 
atak na wzgórze na wsehód od Pa.rafowa. lecz 
:również i ten atak załamał sie w całości. 

. ~a wsehodzie od Cerny~ Pod Gradesnicą 
WOJ.5.Ka nasze odpariy atak. 
. Na prawym brzegu Wa:rdaru ożywicma 
~zia!a.lnośc artyleryi i potyczki pomiędzy stra­
.zam1. 

Na lewym brzegu Warda:ru ogień zator1~ 
wy artyleryi. 
. Nad Strumą slaby ogień artvlervi nie­
przyjacielskiej. Nad dolnym biegiem· Strumy 
p-0tyczki patroli. 

Na froncie morza Egejskiego okręty nie­
przyjacielskie ostrzeliwały bezskutecznie por~ 
ty w Kawa.Hi i pod Makri. 

W okolicy Porto Lagos bezowocna dzfa. 
Ia!M~ć lotników nieprzyjacielskich. 

Front rumuński: W Dobrudży oszcLęd­
ny ogień artyleryi i piechoty. 

N a wschodniej Wołoszczyźnie wc;iska 
.gprzymierione kontynuują pościg. 

Kmronikatv f ranuuskin. 

wezorajszem posiedzeniu parlamentu prezes 
ministrów, hr. Tisza, odczytał notę mocarstw 
sprzymierzDnych do państw koalicyi. Nawią­
zu~ąe do niej, powiedział: Pragnę zaznaczyć, 
że stanowisko ufawn'ione w nocie nie zawiera 
właściwie nic nowego, lecz jedynie wyraża 
te.n punhi widzenia, jaki monarchia i jej 
sprzymierzeńcy zajęli poucz.as wojny i przed 
nią. Fald ten należy podkreśHć, ażeby przed­
sięwzięty krok o.cenić wedlug jego i5ttotnego 
znaczenia. Prezes ministrów dal następnie za­
rys historyczny i uczynil przegląd obecrn~j sy­
tuacyi mil1tarnej i polit:pcznej, a na zakończe­
nie powiedzial: Przywrócenie pokoju~ wed1ug 
megto przekonania, nie powinno spotkać Się z 
niepo.konanemi trudno·ściami. Wed!ug mego 
p.rzeświadczen:ia, propozycye pokoiowe, ja­
kie zgłosimy, nadają się do przyjęcia i są ::>dk 
powiedniemi do przywrócenia trwałego p{}ko­
ju. Jeżeli pri:eciwnicy wkroczą na tę drogę, to 
liczyć mogą z naszej strony na sumienn€! i lo­
jalne przyjęcie. Jeżeli jednak przeciwnicy na~ 
si pragną dalej prowadzić wojnę, to będzie 
o.na kontynuowana dalej. Wyniki nie przed­
stawiają żadnych wątpliwości. Odpowiedzial­
ność spadłaby wówczas na tych, którzy otwar­
cie odepc.hnęliby prawicę, podaną do pokoiu. 
Kroku tego nie będziemy żałowali i ,; '·" ~zas, 
gdy nie spotka się z żadnemi ustępstwami. 
Wtedy wojnę będziemy kontynuowali w spo­
k,1jnem przeświadczeniu, że przedsięw:dęliś­
my uczciwą i poważną próbę, by zakończyć 
niszczyciele·ką pracę demona wojny. 

Następnie przemawiali poszczególni przed­
sfa wici ele frakcyj opozycyjnych, zaz.nuezająe 
swą, bezwzględną zgodę na propozycyę pokoju. 

m subran n butgarskłem. 
Efofia, 13 grudnia. (T. wl.). - Bułgnrsh 

Agencya telegrnficz.na donosi: Nota czwqr­
przymierza zo;>tala odczytana wczoraj po po­
ludniu w Sobraniu przez prezesa ministrów, 
Hadoslawowa, wobec przepełnionej sali. Przy­
jęto ją żywemi oznakami uznania. Prezes mi­
nistrów nadmienił, że treść noty zakomuniko­
wano armiom sprzymierz'°uym, krtóre utrzy­
mają swe stanowi.?tka i spełniać będą nadal 
swe zadania. Po przemówieniu Radoslawowa 
posiedzenie zamknięto. 

Strannictwn nirnf etkie u uronozyryn uoHof u. 
Berlin, 13 grudnia. (T.wi.}.-„Kreuzzt,r." 

donosi, ii frakeya konsorwatywna parlamen­
tu Rzeszy~ gdy na wczorajsi.em posiedzen:n 
parlamentu wniosek jej o otwarciu dyskucyi 
został odrzucony, zebrala się jeszcze na sicre­
gó!owe obrady i uehwalila jeduoglośnie wydać 
oświadczenie w sprawie swego stanowiska . 
Ośwbdczenie to powolnie się na ostatnie '""Y­
nurzenia demokraty socyalnego, pos!a S:~hi:.:iu 
demana, i orzeka, iż konieezne.m jest w sta~ 
Mwczem i ostrem zaprzeczenju powolae się 

Paryi1 13 grudnia ....... Urzędowo donosz.q obecnie również z naciskiem na jej znane stn-
12 grudnia pe poł.: nowisko. Oświadczenie głosi; ,,Opiera si~ o· 

W okolicy Lassigny wczoraj wieezorem zaw na na określonem oezekiwaniu, ie k1/ri,:sd 
1atakowaU Niemcy, po ofywionem preygotuwa- wywalczone krwią naszych tnęinych staną się 
~~ arty!eryjskiem n.as.ze r-0-w:y ochroJJ.Ue. Ną:?z l podstawł po.kolµ. który .militarnie. eko-uuuti= 

rnzumieniu i harmonii z dowództwem N.,~~ 
; sknwem, oraz. ie wylą1'.zoną byla wszelka my~l I o dysonansach pomiędzy ulfoą Wilhelma a 

I 
kwterą główną. . 

,~Narodowo "' liberalna „Korrespondenz" 

'· orga·. n. .oficyalny stronni·citwa nar. o. d.ow.o-lib·. e.ral~ 
l nego, wyraża żal z powodu roli, jaką p.rzypa-
. dla w udziale parlamentowi Rzeszy i pisze: 

W tak uroczystym momencie nikt w parlamen­
cie Rzeszy n'.e zec-hce wziąć na siebie roli wi­
ehrzydela. Przeciwnie, akeya ta byłaby raczej 
poparta i pokrzepiona prawdopodobnie przez 
~yjawienie potrzeb p.rzyszlcśri Niemiec. Al· 
bowiem i ta akc.ya poko!owa moie doprowa­
dz'.ć do celu wówczas tylko, gdy nieprzyjaciel 
będzie widzial, ii poza nią sto·ią silne, pragną­
ce zwycięstwa i pewne zwycięstwa Niem!'y. 
Gdyby do a.kcyi dyplon:atye:znej pana v. B:=th­
manna·Hollwega przyłączyło się Mlka ·w ten 
sposób ulożonych deklaracyj stronnictw to 
dz:alanie ich wówczas mogloby być jeą;nie 
dobrem i korzystnem. . 

Socyalno - demokratyczne zjednoczenie 
pracy wydało oświadczenie, w którem, jak 
zwykle, protestuje przeciwko wszelkim anek­
sy.om i domaga się ogłoszenia celów pok::i~r.­
wych. Żału!e ono, źe również wczoraj parla­
ment Rzeszy został zupełnie pominięty. 

Dłoxy nrasv n!emłuc~ief ~ 
Berlln, 13 grudnia. (T. wl.). - ,.Lokalan­

zeiger" pisze m. in.: Mowa, za pomocą której 
kanclerz umotywował n-0tę, oraz brzmienie ga. 
mej no.ty, a pPzedewszystkiem przez ca1ą 
prasę c;zwórporozumre.nia przyznane nam suk­
cesy zbrojne uczynią nieprzyjaciolum naszym 
?iem~iliwem dostrzeżenie w propozycyi pdlłto­
JOWeJ naszego wycze.rpan:a. Muszą oni przy­
z~ać, i.z dloń, która podaną im wstała, jest 
s1~ną, z~lazną dłonią, oraz, że cesarz i sprzy„ 
m1erze111 monarchowie nie z konieczności, lecz 
z własnego popędu dążą do zakończenia tego 
morderstwa ludzi", Z tego powodu przypusz­
czać na!eiy, iż byłoby niemoiiiwem, aby w 
Londynie, Paryżu, Rzymie lub Petersburgu 
odrzucono no.tę czwórpo,rozumienia, zanim za· 
pytanohy się o zdan.ie conajmniej przedstawi­
cieli narodów w parlamentach, albowiem za· 
den z.. tych rządów nie jest tak silnym, aieby 
mógl z czystem sumieniem kontynuować na­
dal ten masowy mord, nie pytając się a to 
przedstawicieli namdu wówczas, gdy nadarza 
się sposobność zakończenia wojny". 

,,Berliner TageblaU" pisze: „Je.sł to per 
stanowienie rządu} który kieruje się również 
poczuciem odpowiedzialności przed narodem 
i nie zatraca przyszłości świata kulturalnego, 
Parlament niemiecki w znacznej większości 
pochwala polHykę cesarza~ oraz kanclerza i 
zupe!nie sprawiedliwie zadecydowal, it mo­
wa kanclerza nie potrzebuje źadnyc.h lfomen„ 
tarzy·'. 

„Deutsche Tagesieitung": ,)Wczorajsze o­
świadczenie kanclerza Rzeszy o uczynimrej 
przez Niemey i ich sprzyinierzenców moear„ 
stw~m niepuyjacielskim ...... p,roPQ.ZW~ po.ko.. 

jowej jest wypadkiem o znaczeniu history·~ 
nem. NLlct w Niemczech nie irczy sobie wojny 
am jeden dzień więcej, jeżeli będzie d-0state­
cznie zabezpieczoną przyszłość·nasza". 

Ułusy prasy VJł~t1rakl1J. 
Budapeszt, 13 grudnia. (T. wl.)~ Cala 

prasa omawia akeyę pokojową mocarstw l'Cm• 

tralnych i ie.h sprzymierzeńców. Pudltreśla 
ona, że nawet gdyby rządy krajów ento~:ty 

zachować się mialy opornie, miliony serc z 
radością p-0witają ten apel mocarstw central· 
ny-eh, a t(l rządy, które che-ą. kontynuować !Jez­
nadziejną wojnęt nie na długo zachowaj~ 3i~y 
do dalszego uprawiania tej fatalnej pvlityki. 

JaszcIB nie n~dszedł czas. 
Londyn, 13 grudnia. (T. wł.). - Donie:::e­

nie Biura Heu!era: Prezes ministrów N:.1\\ej 
Walii południowej, Massey, w przemówie;::u 
swem, wyg1os:wnem wczoraj w Londynie, po­
wiedział: Będziemy mówili -0 pokoju, gdy bę­
dziemy uważali, ie nadszedł nań czas. 

Praxa angi~lskn o pro~ozycyi. 
Rotterdam, 13 grudnia. {T. wl.) ........ ,~nai„ 

Iy Chronicle", ·omawiając niemiecką p;opo­
zycyę pokojową, pisze~ Niemcy każdego flnią. 

mogą osiągnąć pokój na naszych warunkach. 
Co nas dotyczy, to zawsze obstawnHśmy pr:lj' 
rozbrojeniu militaryzmu pruskiego i w~ daniu 
lub zni~e:niu iloty niemi~kiej, oraz eaiej 
myleryi. 

Londyński ,,Sta.r" pisze: Gdyby w po~ 

czneiu odpowierfaialnośei mocarstw . centru!~ 
uytb były on@ skłonne do odstąpienia Kon. 

stantynilpola, Dardaneli Rosyi, a Alzaeri ł 
Lotaryngii ~ Fran.cyi, oraz do opuszt"J1N1ia 
teryroryów okupowanych, jak również do wy• 
płacenia. dostatecznego odszkodowania, to 
wówczas tylko prop(}zycye Bethmann Ho!ho. 

ga mogłyby wywrzeć pewien wpływ na prze• 
bieg wojny. 

,,Times" pisze pod tytułem ,,Namaca.hl~.,. 

oszustwo„: Jakkolwiek niemieckie propnzy• 
eye pokojowe nie Z(}Stały jeszcze ści~le ofirEj..i 
śfone, to jednak redakcya oferty pokofuwl"f 
oraz Cżas f okoliczności., W jakich OM M!lttp1. 
ła, wska7iują wyraźnie na to. ie tak zwan:t prn­
pozycya pokojowa jest nieszczerą. Alfanci 
nie dajb~ sję1 .naturalnie wooI0 . wz:ruszye, ~·. 
maehinaeyą, gdyi jest ona · jedyńfo paradl!,., 
puszącą się ze swej siły i potlnoozti,cą w!asną: 

słuszność. Niemcy wszystkimi daremnymi 
śrotlkami dąźy:li do tego, . by: Amerykę na.k:~ 
nić do propozycyi poko!&wej, ponieważ za~ n:'.s 
znajrfowały żadnego inn!'go państwa neutn::l„ 
nogo, któremu z pomyślnym wynikiem nrn;lr~ 

by po-u.ierzyć to pośrednrctwo, Niemey ueie- · 
kły się do oferty bezpośredniej. Dowodzi t<!ł 

w piea-wszej linii, że Niemcy e.zują się sla!J.::m1 

Prasa dufista. 
Kopenhaga, 13 grudnia. (T. wt.). - ~;Na­

tionaltldende • pisze z racy i propozycyi pu-".i;;i;.· 
jowej: Zachodzi jedno tylko p:yta.nie: Na jakich 
warnnkach Niemcy znofiarowują pokój? A PY· 
tall'ie to uwstrza się jeszcze wskutek zmi::n.y, 
jaka zaszła w rządzie angielskim, oraz zrn:a­
ny, jaka jeszcze gofole się w Par;rżu. Zg5cy 
powiedzieć można, że warunki Niemiec nie 
zgadzają się z celem pokojowrm, jaki ustalo­
no w Londynie, Parj żu i Petersburgu. Czy 
pomimo io mocarshva koalicyi propuzycyę ce­
sarza niemieokiego i jego sprzymierzeiiców 
zeL'hcą W) korzystać choćby za próbę za1rnń~ 
czenia woj.ny światowej, która grozi całej EUor 
ropie zniszczeniem na czas nieograniczony? 

„Polltiken" pisze: Jestto rzadki wypadek.. 
by mocarstwa prop0J1owaly pcrkój właśnie w. · 
chwili, gdy najbardziej im sprzyja szczęście o- -
ręia. O jednem wszelako zapominać nie na• 
leży, ie z tresei warunków poknj-0wych mo. 
carstw eenlralnych nie jest jeszcze wiadomy'< -
To, cz.ego Niemcy i ic.h sp.rzymierzeri·cy żądają 
-0-d koalicyił jest zgodą na natychmiai;tuwe. 
po.d:jęcie rokowań pok(}jowych; gdy iądan1l1 
temu uczynionem będzie zadość i gdy roipo­
eznie się konferencya po.kojowa) wówczas do- „ 
piero mocarstwa cen1ralne chcą \\')'jawić ęwe 
warunki. Zachodzi obecnie pytanie, c7.y w sy„ -· 
tuaeyi obecnej koalicya będzie gotowa do na• 
wiązania rokowań pokojowych na niewiadO<" 
mych podstawach. 

Prasa hn!end1nko. 
Haga 1B grudnia. (T. wł.). - Organ. ka­

tolicki ivlaasboocte" wyraża źa1, że rue są re~ 
szeze ~fadome propozycye po-kojowe, ;któ_l'9 
mogłyby· nadać zupelny wyra~ krokowi. me­
mieekiemu oraz, te dlatego me dadzą się o. 
cenić wid;ki calego tego przedsięwz:ęeia,. 
Dziennik rozważa następnie ·przy-czyny, przea­
eiwsta wia przemawiające ia i przeciw zgodzi( 
koa]lcyi. Wraz i chęcią dążenia do ostate.eT.F 
ności uiawnia się u niej. znurz.enie wojn,ą i 
WJ,r~ta.j~ca. ł~.skn.ob\ :za pokQjem., By_.ć .~:fę,. 



ie więcej jeszcze zdola niezadowolenie i za.­
wód w przebiegu wydarzeń dotyehezawwye14 f 
oraz "'·yuikająee stąd podminowanie wsz.yst- I 
k~h wielkich nadziei, jakie dotyehczas ży- 1 
wio-no. 

Paeyi, 13 grudn!a. (T. wt). - We<!l'ug 
doniesienia biura Havasa, skład nowego ga­
liinetu jest następujący: P1·ezes ministrów i 

Amsterdamski „Nieuws van den Dag'' o­
~zega przed przedwczesnemi nad:z.iejatni i 
-pisze: W każdym bądź razie mocar91.wa cen­
tralne zapew.nily sobie tę przewagę u państw 
neuiralnych i ludów pok-0jowych, ie pierwsxe 
powiedziały: „Pragniemy mówić o pokoju". 

Amsterdamski „Tyd" pisze; Taktyka tly­
plomacyi berlińskiej wykazuje swą zręczność 
zmuszając swych przeciwników w odpowi~ 

minister spraw zagraniczuycb: Br!an<.4 mini· 

1 
ster sprawiedliwości i oświaty: Viviani, mi­

l nister skarbu: ·. Ribot, minister spraw we­
! wnętrznych La1vy, minister wojny: generał 
! Lyautey, minister marynarki: admirał Laca• 
r ze, minister gospodarki narodowej (handlu. 

I przemysłu i rolnlctwa) Clcmen1el, minister 
komunikacyj., oraz. zaprowiantowan.tp ludno­
ści 1 wojska: Herriot, minister kolonii; Dou~ 
mergue, minister uzbrojenia, tłraz produkcyi · rlzi do decJ'zyi. Brak jedynie ścisłego wy!o­

tenia propozycyj pokojowych ze stroqy lioali­
cyi. I te mocarstwa będą musiały ober.nie swe 
deklamacye zamienić w określoną myśl i w 
ściśle ustalone minimum swych prete.n.syj. 

PraH si1Hd!ka. 
Sztokholm, 13 grtidnia. (T. wt.)". - „Stok­

holr.a& Tidningen" pIBui: Uwaiać należy ui.­

pewne, że narazte koalieyD nie będzie per­
traktowała na p&dstawie uznania przewagi 
mocarstw centralayeh i kon;ystniejs:11ej ich RY­

tuac;yi W{'ljenneJ. Będzie . ona raC2iej domaga.. 
h się jako głównego zaJożenia przyznania, u-

r.nufo,c zamiary pokojowe, że obie istrony mają 
równe szanse, ponieważ wynik ostatecznych 
tych olbrzymich ~pasów nie został jeszcze 
rozstrzygnięty. Puji:. wić się wtedy mogą nie­
pokonane trui!ńo~ei, wszelako po!rnnan~ zo­
staną z;upeh1ie, o He obie strony będ:! istutnie 
pmgnę!y pokoju. Jezeli ta pierwsza prób:i 
rozchwieje się, to w~wezas możliwem jei;t, że 
wszystkie państwa. neutralne podejmą wspóJ­
'3lą a.kcyę, &żeby zbliżyć wzajemnie waleząey.:h. 

Bazyela, 13 grudnia. (T. wt). - „Baseler I 
Nationalzeitu.ng" jest z-Oania, ie o<lmot\ a Le 1

1
1 

:Strony koalH:.ji przystąpienia do uklauó\\, , 
uiągnęiaby na nią największą odpowiedlial­
llOŚĆ. Jeżeli koalicya wręcz odmówi, to wy­
nikną stąd dla niej nieobliczalne szkody Spo­
woduje to w niej roz.Iam i prawdziwie rozp~ 
czliwą sytuacyę moralną. 

materyalów wojennych: Albert Thomas. 

DdEsn 1 jfraf~a dzlał3fi waJennycb. 
Bazylea, 13 grudnia. (T. wt). - W edlng 

doniesienia „Nowego Wremieni„, Odesę ogłu· 
s~ono, jako znaidującą się w S<t.refis diialań 
wojennych. 

BfmlY Rn:nnnó1. 
Berlin, 13 grudnia. (T. wt). - Speeyalny 

koresptmdent „Lokalanieigera" pisze: Do 
dnia 10 grudni.a wzięto do niewoli t4S.OOO Ru· 
munów, w tero przeszło 1600 oifoerów. Z 800 
dział polowych, któremi, według doniesie.i\ 
przeciwnika, rozporząthm.ła Rumunia na p<>· 
ezątku wojny, 422 wpiuUy w ręce ">p:rzymie­
rzeńeów. Z p1)śróa 60 ciężkich dział polowych, 
zub;;oano Rumunom 24. Próes tego Rumuni 
posia{laH 500 krunbinów maszynowych, 1 kt6· 
r;ch utr:.em BG4. Z liczby posiadanych na po­
czątku wojny 400.000 karabinów, sprzymie­
rzeni zdobyli dotychczas <>koło 200.000. 

HnhJEZ -IX·t~f arntt. 
Berlin, '13 grudnia. (T. wt}. - Jak do­

wiadujemy się, z<lobycz IX armii w dniu 11 
grudnia wynosi 22 oficerów, 2,860 szeregow­
ców, 12 karabinów maszJ·nowycll, 5 dział i 7 
likomotyw. 

Londyn, 13 grudnia. (T. wt.). - „Daily 
Telegraph" donosi z Pireusu pod datą 9 b. m.: 
Rząd, ażeby zaoszczęc!zi6 węgln, zarządzil o-

. Genewa, 13 grudnia. (T. wt). - ,,Journal J graniczenie ruchu dróg. żel.aznych .i t~ann~a-1 
de Geneve" pisze z powodu propozycyi nie- l jów. Cale zboie, nn,;Jromadzone w Pirew;ie. 
mieekiej, której inicyatywa, według jego zda- 1

1 

zwieziono pospiesznie do Aten. Schroniln s.ę l 
nfa„ wyszła ze strony Austro.Węgier, m. in.: tutaj przeszło 6000 venizelistów. Pertrakta-
Propozycya ta w związku z przytlaczają-cem I eye w Atenach trwają w dalszym ciągu. 

1 
z.wyeięstwem musiała wywołać w Humunii ol-
brzymie wrażenie. Propozycya ta, która w ied- I ~~~ , 
~~;:za~~~~ie~a!~:~ę·n;ve~~~w~!w:~wr~~ I O!;wio~z!ny nun1raliif Ch w RBluii I 
lam wśród aliantów. Wstrzymujemy Się od ko- I, . 
mentarzy i pragniemy pierwej poznać warun- i praH b3lgliska w HawrzE. 
ki. 

Zuryib, 13 grudllia. (T„ wt}. - „Zilricber 
Post" pisze: Fakty dowodzą, że mocur:itwa 
centralne zupelnie formalnie i poważnie, wy~ 
:powiedzialy ide~ przygotowania pokoju przy 
wspólpracy. JeĘt to wydarzenie o doniosłości 
dziejowej! dla państw wojujących i neutrnl· 
nychl Obecnie należy wyjaśnić równiei. ja­
'kie za!ozenia p-0stawi ententa, ażeby być 
sklonna do pertraktowania o pokoju. Przy­
znać tr~eba, ie ~hwilę na propozycyę pok1Jjo­
wą wybrano nadzwyczaj szczęśliwie. 

„Neue Zuricher Ztg." pisze: Jest tJ nie­
wątpliwie wielki mcment historyc:z.ny, który 
przeżywamy obecnie. 

Z ~l~My H~110f UH~1BJ. 
No'\Vf-YG:rlr, 13 grudnia. (T. wt). - Spa­

de'k, jaki ujawnil się na gieldzie wcz~rajszej, 
trwa! dzisiaj w d~lszym ciągu i przrbral jesz.. 
cze większe rozmiary, gdy otrzymano donie­
e.ienle o propozycyi pokojowej Niemiec. Doko­
mmo Ecznych likv;idacyj, szezególnie w wal?" 
rach wojennyd1, .skutkiem cz.ego kurBy ulegiy 
znacznej zniżce. 

. Berlin, 13 grudnia. (T. w!.). _.:. „Nem~ Po. 
ritisehe K.r-r.re3pondenz'\ jak głosi „Nhrddeut­
s-0he Allgemeine Zeitung", podaie, iż aroyk19ią· 
ię Karol Stefan 1 żywe.a brany jest pod uwa,. 

gę jako przyszły regent Kr~lestwa ~:olski~o. 
, Nor:ldeutsehe Allgememe Ztg. 'itwtcr-

'' . . 
dma, iż doniesienie to nie jest mezem 1mu.m1, 
jak tylko kombinacy4, p-0zbawioną poda.ław 

\"Zeezowyeh. 

Przedruk molie nastąpić fylko za 
:ą;rcdą red. „Godziny Polski". 

(Kore.spoudencya w!asna „Godz. Polski"). 

Brukscr.Ia, w grudniu 1916 r 

W drugiej pcfowle lipca b. r. delegaci 
skandyna<.Nskkh (duńskich, szwedzkich i nor­
weskich) organiz.acyi politycznyich scH:yali­
stycznych z kli.l:wma deputowanymi do parla­
mentów ~rn.ndynawskich na czele -Odbyli wy­
c1eczkę zbiorov;ą do Niemiec i do Belgii. Szlo 
o uzupełnienie na miejscu studyów nad wa· 
runkami życia, które \\'ytworzyla w-0jna w 
Niemezeeh i o sprawdzenie, j.ak mają się rze­
czy istotnie w Belgii, czy stras.me wieści, ja­
kie z tego kraju rozsiewa wciąi prasa koali­
cyjna są prawdziwet czy istotnie okupacya 
niemiecka stworz.yla tam pustynię i g:iębi 
resztki lud·ności, kitóra jesz.cze nie zginęla z 

1 glodu lub od kuli. 
U ciestnicy wycieczki oprócz wizyt ofi­

cyalnyeh i oględzin zbiorowych, wszędzie, 
gdr.ie byli, robili studya na wlasną rękę i o­
becnie powrócili do dC1mu. Zanim obszerniej­
sze sprawozdania o tHj wyC'leczce i o wyni­
kach studyów iei uczestników u!mza1y się w 
pismach, prasa belgijska „na wygnaniu" pod­
nosi wielki krzyk. Już z góry piętnuje wy­
cieczkę' do Belgii jako komedyę, insceniiz~ 
wamr pirzez r.ząd niemiecki, by wprowadz1.ć 
w bląd opinię; z góry odmawia jej uczestm· 
kom zmysłu krytycznego, twierdząc, ie ogra­
niczyli się oni na .oglądaniu miejsc i rzeczy~ 
które dla nich „urządzili" okupanci, ie z lud­
nością mi.ejscową nie zetknęli się wcale i ~o­
jęda wskute·k tego mieć nie mogą o ten;, )a­
ki jest właściwy nastrój, ze wierzą .slep:.J 
wszystkim wyjaśnieniom rządu o~up~cYJne!So~ 
jedriem s!owem, prasa ta traktuJe i~, i:k 
gdyby byli analfabetamit którzy nic nie wie-. 
dza o pubHkacyach. puszczanych w kurs p.rzez 
ko~łie:,.·ę w kwestyi belgiJskiej i poj~chali do 

n t · d -id f t 'r~"'~SKIK!il Belgii, nie zapoznaws:zy się uprzednio teor?"" 
!:HUHY VI uOWJ:il W1C ~.uirn · • ·i· tycznie. ze. sprawami, które. mieli t:raktyc:z.~:e 

Paryż, 1S grudnia. (T. wl.). - (Urzędo- badać i sprawdzać na miel~cu. Na1obszerme! 
wo). General Nivelle zos.tal mia~owany. gló- ' wjąl się tą kwestyą 111.e XX Si cele·~. dawnieJ 
wnodowodzącym w·ojskami na polnocy 1 na l wy.dawany w Brukselh erga.n part~i rządo-
'łno-onym wschodzie. Generała Gouraugda I wei obecnie, po ucieczce rednkcy1. wraz t 

~anowano, jako następcę Lyauteya, rezy~ 

1 
rią'de!ll i Belgii d? Havru, tam dal~l wyc~o-

de.utem generalnym Fran.cyi i· Marokka; dzący. Tym ~~zem, ri!a spot~~gow~m~ ~raze-
~ ·· , run, nie belg1leZY.k-0wa2 lecz. &wa,carow12 pa· 

nu Albertowi Fuglister, powierwno opraeP. 
wanie artykułu ws:tępnego (wtorek 8 sier· 
pnia 1916 r. Nr. 638), któryby z góry z.nihilo-­
wal ewentualnie 1rnr:zystne dla Niemiec wy­
niki wvcieezki. 

Boją się widocznie panowie 11 Hawru 
sprawozdań z odwied:Łin w „zniszczonej" i 
„uciemiężonej" Belgii, które grotą wykaza­
niem kJamliwości wszystkich wiadomośc4 ja­
kiemi pra$a koalieyjna, a szczególniE> belgij= 
ska z wygnania, karmi ś~fat od dw11 lat l 
które w tak czarnych barwaeh maluja ~tnsun· 
ki okupm;yjne w Belgii, że, gdyby choć drnh..11n 
część tego, co ci panowie pir;zą, była prawdą. 
inanej nit pieklew nie możnaby bylo nazwać 
życia obernego w okupowaruej Belgii. 

W:1 bór pana Vugli.ster'a, jako referenta, 
nie mógł zdziwić tych, którzy \vtajemnir:zeni 
są w stosunki prasy belgijskiej na wygnaniu. 
Pnn Fug!ister, dziennikarz. szwajcsrsld, jui 
niejednokrotnie odznaczył się w kampaui! an­
Uniemieckiej, która objawiała ś·,..-Qatu m~rty­
rolugię belgij;;ką. 

Choć prz~·jemn<iści nie sprawia rrn:grze~ 
bywanie steku· kłamstw i nielogiczn :·~c.1, '>d 
których roją się pisma pana Fugli.ster'a, jed­
nakźe uważamy z.a konieczne zaznajomić bli­
żej czytelników naszych z treśt'llą m;tat:liego 
utworu jego, by tern łatwiej módz ,,,~·kazać 
nieshm:ność zarzutów i fantazyjmiSt wyw'­
dów tego „pioniera prawdy'', który miia się 
z prawdą na kaidym kroku. 

Zaczyna pan Fuglister od prz~·t·i,·zenla 
krótkiej nota!li:i, którą rozes!ala d.:> prasy 
niemieckiej agencya Wolffa. 

Notatka b):la następuj~i~n: 
„Socyaiistyczni dzialarze polityrzni ;;J:an.­

d~:nawsev zbadali dokiaduie w Bruksem no­
nioc spo'!ccz.ną, którą zurganizowa! gencrZ.I ~ 
gubernator. Delegaci skandynawscy podziwia­
li Lez zastrzeżeń fabryki, Urz<J.dzone dla do­
slarczeaia pracy pozbawionym zarobku, roz­
dawanie materyalu surowego (włóczki) w 
Czerwonym Krz;;i.u kobidom, k!óre prucu~ą 
u siebie w dori;u, urządzenie żlobków i t p. 
Na wystawie „przezornoś;'.i spolecznej" pano­
wie ci byli pow~lani przez generał - guberna­
tcra, barona von Bissing, a w zesz.lą niedzie­
lę odwiedzili Lowanium". 

Notatkę powyższą p. Fug1ister nazy·wa 
,.,jedJiym z licznych rozd:óalów katechizmu 
niemier,kiego, którego wy<la\\·nictv«o rozpucz:i,ł 
rząd niemiecki 4 sierpnia Hl14 roku„ .. i któ­
ry jes.t przeznaczony dla neutralnych". 

„ Więc Niemcy'', mówi on dalej, „nie po.­
rzucają swego planu cśw:ecania neutralnych i 
C'hcą, by -- dobrowo1nie lub pod przymusem­
ueutralni przyznali, ie Belgia· została tak su­
rc•wo skarana wlaś.uie dla tego, że zgwakifa. 
neutrlnośćl" 

Dla pana Fuglister'a danie możności neu­
tralnym poznania stanu rzeczy w Belgii, po­
równania rzeezywistuści z tendencyjnymi o-. 
pisami prasy nieprzyiacfolskiej, jest zama~ 
chem na bezstrnnnośó ich sądu o knmp*1nii 
belgijskiej. Nam się zduje, że jego krzyki o­
burzenia są właściwie krzykami obawy, że 
rvzpryśnie się, jak batika mydiana, sieć o. 
szczerstw, kunSZitownie p:rz-ez prasę koal.kyj­
mi zbudowana, i ie wobec naocznych Ś\vfad­
ków i ich twierdzeń dluźej już klamEtwa kna· 
licyi tryumfować nie będą mogr:,.·. 

Mówiąc o w:z::cie socyalistów &kandy­
nawskich na wystawie „Przez.orno8d społecz­
nej" w Brukselli p. Fugiister wyraża przy­
puszczenie, że „star.ann:ie zapomniano pnwie­
dz.ieć gościom, ie nie by!oby w Belgii poz.ba­
wionych zarobku i Niemcy nic mieliby potrze.­
by z~jn:owania się ntlmi, gdyby były u<;zano­
waly traktaty". Dziwne, i-O p. F nie chce 
wiedzieć tego, co dziś już nie iest tajemnic:+. 
dla nikogo, że sto;;unek Belgii do Francyi i 
do Ang1ii na dlugo przed wo)ią był narune­
niem traktatów, które nie tylko Niemcy, ale 
równiei i Belgię obowiitz:.'wały. 

Ale środek ciężko€ri rozumowania au­
tora opiera się na ostatnim usl:~pie z ll•)ta~­
ki biura Wolffa. „Czy<taiąc go", pisze p. Fugh­
ster • neutra1ni mUĘZ<! sobie powiedzieć: Je­
śli delegaci skandymi.wscy mogli udwiedzić 
Lowanium, to widoeznie zburzenie głównych 
części miasta, jego skarbów i pumuików, ka· 
ra jaką otrzymali mieszkańcy, by!a rzeczą 

i b . i 'I • 7.nsiuźoną. Nie rr:ri dymu ez ogum , . g,,.y~y 

taktyką. Panowie cl dobrze jednak znafą WY" 
padki z HH4 rok~ a oficerowie niemieeey. 
którzy im towarzyszyli, m dobne wiedzie~ 
z kim maJą do c.zynienia, by probowali oświe­
Mć ieh w sensie, wskazanym przez prasę Fn--
glisier'a. . I Pośród delegatów skandynawskich maj­

ł dcwal się między innymi znany JH•Sel duński 

I do. parlamentu, pan C. F. Madsen z Kopen-­
hng4 - a duńrzyków o szczególne germano­

' i'iI,;two nikt dziś nie pt'sądzi. W powrotnej 
i drod:>:.e z Be~gii przez Niemcy do ojrz.yiny pan 
i ?rfarl'"<>n porlcza:; odwiedzin w towarzystwie 
l h•>f>•ie?.ein „Rote Erde" w Akwisgranie st.re­
i ś"-i 1 w 'lrn:;sćh następujący swoje belgijskie 

I 
I 

·~rr~.;".l„i'l: 

..,.trfo1y mfalem jerhać przez ~iemcy do 
Be1~! qdzUem, iP znajdę w Belgii wy!ącuiie 
zbun:0ni> domy; ale kiedy przyjechałem, zna­
laziem kwitnąee pola i mus'.akm posunąć 
dufo mil wgiąh }!:raju, by cm! dc;trzedz z 
\\plywów wojny. fhpiero w Lv.vanium v.i· 
dzinJem skutki wci;,y; po za tern tv;;zędzie 

zielone łąki, kwifruwe ogrody, kraj dobrze 
uig11spodaNwany. Z wielką satydakeyą przy~ 
znaie to, ie otw}l.rrie i un:ri\•:ie poirnzano 
n~m" • ""'·n·-!k.~ 1' -'n1J· ~„ i ~I" ~ł''"'l'~ Z<0 mi c n'"-'-.J~"-· u-, U-. .1~ s...,... . 1:.. v -.r.· ~,,1,.. J• „,... 
stronami nazvwam IP. gd:r.ie widać hvfo skut-
ki- wśC!ek!ej "'zav/2r1,rhy ; j;' ale do.-
b~"·ch strun bylo 1n~rz.n!e t'l!ęcei, ViSZy~f.ko 
wygl::.:fa.!o w kraj», jak przed wo:ną. 

Przed kilku laty bykm w Bn:ik">~lli 
i pnz!i3h~m l1HJTI~J;~r:~ p,<;ró\vnan!r~ ze ~tanem 

O~HłLn;:rn b:·lo n~e\\·::~i,fhvic ei~!anse. z~uda ... 
:dem obecnie, :;:rnmi~;oc wojny, na 
której n~ei zasć te 
~'llit:le n"!il od mi:r:~tn. \V 
kh'ir;r tak ZiWO 
penhagi, v,::n~131t~~ t~"lko V/t~~~~~ t~\·:u"ze, j:!.k 
u nlls w W B:uk~clll \\ i:faialem td 
coprnwda dm'.n bied:i;·ch które tkiezy~ 
ry się pn w!,);;zkę do w Czp,rwonym 
Krz;d.n i. które t11rn prartnvaly w fobryimrh 
·we-rk6vl~ Odni{;s!cm przy ~en1 v.~rntcnie! te ze 
:.frnny nien1iecldej r0bi by 
zmrJe/szvć nedzę. Ciesze się z tt'g".i. Ta dti~~ 
ial~ośt llie ffe.\\~i~dr~zy o barburzyiis!\Y~~, o któ-­
rem tyle giosi p:a~a uigr1:mieina. że i tutaj 
pode.1J1s wo,~!ly jest "1:'.dza, to rzen niewątpll~ 
wa, ale w bny;oh ltrajarh nie hrnk jej rów~ 
mez Do,;zccHem do pn:e{;nnania, ie to, co 
może "bvć zrob!nne, by z3gnle rr.ny, tostah 
zrob!on~„ \V !ra±dy!n raz!e og&l:1e \\~rażeni~" 
jakie z Belgii wynio;:;km, ł~, te, ?dybym 
nie v~--!edzi::?ł~ ii żyjemy V\~ okrt:<sv~ \\"OJ~rrn~:m, 
w Belgii nle itlelulhym doo;trz~ifa teg0. W sto-­
sunkn d.; ob~wru kr2ju, ifo\Sc zburzrmyeh bu­
d'i'nków ·jest bardzo mn1a. Pra~a idtle n\j'­
ki:;m t:yiJem, a htd.noś·~ żyje nawet lepiej~ 
niż w NleT.tt.ech": 

Di:l dav,ncgo rząhu i dla tej 
prasy, która wzięla sobie przedi-
shn:ria!1~e okupar~yi ~„ ń~jczar .... 
nlejszl.,'."rh bar\\-.~t:l1, te;so .spra.wozda„ 
n!a n~utrnl;yrh są_ oe:n.-:en1 „ b~rd::o r:i~t:dm~ 
:\ie n ir.!e dz:)V~lt~;), z~ E!G!"a~ą dyskredytn­
wać i ~,.,pr~1w0zdnw~ów i h'h srrn'.;'ób badanfa 
stanu rzcr.;:y. 

Niemcy .mieli sobie coś do wyrzucenia, me 
ośmieli1iby się pokazać neutralnym gruzów 
miasta, które niektórzj· zresztą. do dziś dni.a 

2 1111~ uwaia;ą za niewinną ofiurę". „Whdinie na -••1124tw·rn;;;:'l;z;o~~4 1 ""~~­
tem p~lega cały marhia welizm", wola autor. 
„Nie wlem jak pokazano fl-.legatom Lowa· 
llium ale womu przvpuszczać, że wlzyfa o<f.. 
by?a 'się pod kierunkiem oficerów, .naleiy~ie 
naucz.onych. Nie jest zbyt śmiałe twierdzeme, 
ze odgrzebano osławioną legendę o franc· ti­
reur'stw:e, gdy mowa o rzeziar.h ludności cy-

Ostatnio toło~ramv~ 
--

Komunikat niomioc · 
v.ilnej w Belgii". (Wlilll$Dl'ilY·l 

Po raz drugi w1ęc w toku swego utyku. BERLIN. (Urzętlowo). Wielka K~ 
łu lnsynuu;.e autor, te de1e~ac! skandy~awscy. tera Główna d~mosi 13 grudnia wiceznrem: 
0 niczem nie wiedzą, że nu: leszcze nie czy• . • • • ił 
tali 0 Lowanium i dopiero od oficera, opru-- Chwilami wzmaga1~cy się ogien nn 
wadm:uego ich po tem mieście duwiedziell . 1 s 0 mm e i na wschodnim brz~gu III a z Y· 
się, ,cd ·:am ia.szlo. Kai.e o_n }?wni~ż pr~yru-1 A.rmfa IX-ta zbliża się ifo B u ta n. 
szczać, ze owi delegD:~l rov·,ue~ n'.e ~.e„z~ . • Na w:;dwazie od Cer ny nnsti,:11ll1 
o tem, że pra3a be!g1Jska w p1erw~zFh t:i:· , . _. , , _. 
godniach wojny pod niebiosa po~_nn~11a boha··. i mr~e maki seniskrn. 

terst.wa frane•tireur's.twa. · ~~l~1J&ki~~o, .. b.· Y I 
nagle~ na dane hasło, przecz) c iego is. .nu, ł , . . . 
.kiedi to zaczęlo si~ wydawać lrnrz.ystnlejszą, 1 . 



~~-~~!!.~-~.~-~~ ~!~ 
Dz i§: Dyoskara i Herona M. m. 
Jut ro; Waleryana i Ireneusza 1L m. 

Wschód slońca o godz. 8 m. 05. 
Zach/id <; godz. 3 m. 44. 

Boc:rnife.. 

Dnia 14 r. 1697. Od.była się w Krakowie korona­
rva króla Augusta II. 

1794. 

Ukaz Katarzyny II ustanowil 
arcybiskupstwo mol1i1ewskie dla 
'katolików w Rosyi. · 
Zmarl w Mount Vernon ·Jerzy 
W ashingtoii. 

Bada. miejska. 
Onegdaj odbyto się posiedzenie Rady 

:miej3kiej. Posiedzenie zngaU prezes Rady 
:miejskiej, Triebe, zawiadamiając zebranych o 
iśnderci członka Rady Henryka Zirklera, pro· 
sząe aby pamięć zmarłego uczcić vrzez po­
wstanie. Nadburmistrz Schoppeu zawiadamia, 
ie poruezono mu oznajmić zebranym pożegnu­
IDtle gubernatora wojskowego, Jego Ekseelen­
eyi gen. Bartha i objaśnić, że rozstanie z Ło­
dzią przychodzi J. E. z wielką tzudnością. 

Po odczj tani u polskiego protokulu z o­
statniego posiedzenia otwiera przewodniczą­
cy 1'riebe debaty nad naradą nad urządzeniem 
sali posiedzeń dla Rady mieiskiej~ ponieważ 
obecna sala na przyjęcie przyszlej Rady miej­
Bkiej jest zbyt mala. Naradza.no stlę już w po­
wyższej sprawie z wydzialem budowlanym i 
jest w projekcie przebudowanie na ten cal 
górnego piętra magistratu przy Nowym Ryn­
lm nr. 14 lub wynajęcie sali Tow. Kredytowe­
go. Nadburmistrz Sehoppen występuie za prze­
budowaniem magistratu, na co radny budow"' 
niczy Rank, w:;kazuje ciasnotę obecnej sali i 
przedstawia zebranym plan nowej, której bu~ 
dowa jest oblic.zoną 1:a1 25,000 marek. 

Po dluisz~Th debatach stawia radny Pin­
k-us wniosek, aby rozstrzygnięcie tej sprawy 
pozostawić przyszłej Radzie. Wniosek zostaje 
przyjęty. 
, Punki: 3-ci o zatwierdzenie środków dla 
:przeprowadzenia potm:ihnyeh robót zdemnych 
i na wykonanie projektu planu regulacyjnego 
'.:Ostał szybko ialatwiony. Na cel ten wyasy­
gnowano 12,000 marek. 

Co do punktu 4-go o taryfie op'łat za miej­
sca na placach publicznych i ulicach omajmia 
przewQdniezący, że taryfa została zatwierdzo­
ną przez władze m~dzorcze. P. Triebe odczy­
tuje taryfęz która zo.:;taje przez zebranych pr:z:y„ 
~ętą. 

Po zatwierdzeniu 12,000 marek na urz~; 
:i:Izen:e urzędu meldunkowego, oznajmia p. 
'Triebe o naglącym wniosku magistratu co do 
~znacze.nia podatku repartycyjneg-0. Nagly ten 

·wniosek zostal uznany i po krótkich debatach 
postanowiono oznaczyć od dochodu do 3,000 
mk. podatek wyniesie 2%, od 3,000 do 8,000 
mk. S~L. od dochodu ponad 8,000 mk. 4%; 
~ajrnnieisza suma \\')'nosi 6 marek rocznie. 

Dla żon rezerwis:lów okazała się wyzna­
~zo.na w planie gospodarczym suma 3 milio­
nów marek zbyt malą. Wskutek tego postano­
wiono po krótkich debatach na ten cel za­
twierdzić jeszcze 000,000 marek. 

Na wniosek Delegncyi szkolnej, aby zwię­
~szyć liczbę wydawanych uczniom bezplat­
nych obiadów (dotychczas 6,000) odpowie­
dmal radny, p. Sa:rne, ie przy podziale tych 
.ob'.adów w szkołach brak jest potrzebnej ko.n­
troli delegaeyi biednych .• Jest zatem bezcelo­
we liczbę bonów na obiady bezpłatne powięk­
\Siae, szczególnie, gdy środki materyalne mia­
gta są hardzc) ogranirzo.ne. Po dłuższych deba­
tar.h, w których glówny ndzial brali pp. Sza· 
nia \Vskii i Pink us, p0stanowiono dalsze oma­
wianie spraw odłożyć do przyszłej narady. 

P. Pinkus następnie zwraca się do magi­
stratu z pytaniem, e:z.y umowa miasta z Tow. 
miejskich tramwajów elektrycznych do 1 sty­
~znia 1917 r. nie została zerwaną, jeźeli ma 
nie przepuść prnwei zerwania. Pros.i zatem 
magistrat, aby przedluiyć z Tow. termin zer­
wania umowy. Radny, p. Vogel, odpowiada, 
że d-o 1 stycznia 1917 r. jest dość czasu do za­
latwii;.nia powyższej sprawy i źe stać się fo 
może na wet po oznaczonym terminie do 1 (13) 
stycznia 1917 r. 

Pod koniec posiedzenia dziękuje p. nad­
burmistrz Sehoppen radnym w imieniu magi­
stratu za pilną i oddaną pracę. Przewodufczą­
ey Rad;i.', p. Triebe, przyłącza do tt!go swe wlaM 
sne \vyrazy \Vd~:ęczności za ulatwieme w pro­
wadzeniu interesów miasta. 

Xronika łóBzka. 
Wybory no Rady miejskiej. 

Lista erlo.nków oolsldego central11ego ltomł­
'.łefu demckratycw.e:go~ wyborczego obejmuje uastę­
,pujace nai;wiska: 

·1) Bartczak Steni:.<law. prz.eds. ro~ot stud.; 
ł) ezap!ieki Bn1.no. iek_a~z: 3). Czrrneclti Jan. za~ 
~ca .rejenta; 4) Domi,ni.k1ew1ez Alfred. dyrektor 

, ·~;.I-

sem1narypm; 5) Fichna Bolesław, nirnczyciel; 
6) Filipkowski Edward, adwokat; 7) FuruhJelm 
Auguot · )nżynier i wlaśc. domu: 8) Gastman Lud~ 
wik, przędzalnik: 9) Głuchowski Bronisław, wła­
ściciel aplelti; 10) Grado Eugeniusz. banlrnwic~; 
tl) Grochowski U.O.lesfow, wł. domu; 12) Gundlae.h 
Ludwik, lekarz.; IB) Handelsman Brnni.slavi, le-­
karz; 14) · Hilszer Edwa1·d,. handlowiec; 15) Jt1:r­
nowski BoJesJa w. rzemieślnik; Hi) Jasiak Adam, 
prz.eds. rob. mur.; 17) Jasierhki Bale::itaw, a<lwo~ 
kat; 18) Jasiiiski Ksawery. lekarz: 19) Jezierski 
Edwnnl, kupiec i wt domu: 20) KamiP!'tski · Ta„ 
deusz, sędzia pokoju; 21) Klukow St&nislaw. le­
karz; 22) K uichowieeki Bronisław. lekarz; 23) 
Laugne.r Wtadyslaw. kupiec: 24) Lenartow:icz $ta„ 
nbfaw .. nauczyciel: 25) Łapiński Feliks. rzemieśl~ 
nik; 26) ;.\lajorowicz Maurycy. wl. domu; 27) Ma· 
rynow~ki Sta.nii;law, lekarz; 28) Mierzyt1.ski Zdzi· 
:;law, lekarz; 29) Mikulski Antoni, lekarz; 30) 
Kf'iqdz Popławski Se\\eryn. probosz.cz: 31) Plen­
kiewicz Bolesla>V, haudiowiec; B2) Pogonowski Jó­
zef. \"1l. aph'ki i domu: 33) Re.dvrnński .Józd, dy~ 
rektor progimn.: 34) Remiszewski Antoni, nauczy„ 
ciel; 35) Hobakiewic;; Zy~munt. litera!; 36) Ru· 
dzińsld \\1ady::.taw. technik; 37) Hychter Wtady­
slaw. :::dwokat; 38) Skalski Sta.nislaw, lekarz; 39) 
Sokolewicz W nclaw. wt apteki; 40) Stankiewicz 
Lurh~ik, tl\'.IJ.cz~ 41) Starkfewicz Le'łJn, dyrektor 
szkoły; 42) Sterling Seweryn. lekarz; 43} świ· 
dwiriski Sta.rJi,:ilaw. nauczyciel: 44) Szanfawski 
Czesław Julia.n. wl. piek. i domu; ·fi) SzybiUo 
Teo"ior. r: ~ ieśln!k; 40) Tomaszewski Antoni. 
nauczyciel: 4.7) Tomaszewski Antoni. le:k~rz; 48) 
1 omaszC'wski Kazimierz.· naur:zycie.J: 4!)) 'l'uiv1i;:ow­
ski Teodor. :dwokat: f.0} Trenkner Henryk. Ie-­
karz; 51) G1richs Michał, wl. C·ukierui i ck mu~ 52) 
Waszkiewicz franeiszek. handlowiec; 53) Wasi­
lewski Edmund. kupiec; 54) Witkowski BronisJaw, 
adwokat; 55} Wojdas Wacław, ksiądz; 56) Wl0w 
darcld .Józef. kupiec i wlu~e. domu; 57) Wojnarow· 
ski \Vaclaw. sędzia p(Jkoju; 58) Wojno.rawski Just 
Emil. redaktor; 51)) Wojciechowski Czesław, ka­
sye1' i wt domu; 60) Zawadzki Wacław, nauczy-
ciel; 61.} żółto wski Jrm, h:mdlov;iec. · 

Prezesem Komitetu je.st dr. Ksawery Jasfoń· 
ski Biuro wyborcze mieści się prźy ul. PfotrkO\Y• 
:zldej 126. 

W pr.:eci~gu dnia wczorajszego :rozdano w 
mieście na::.zem i roz1~picuo po murach mnóstwo 
różnych odezw w sprav;ie wyborów do Rady miej­
sldej. 

Między wielu innymi ukazala się pierwsza o~ 
dezwa komitetu wyborczego żydów• Polaków. 

*· 
W sprawie "-J-iborów do Rady miejsl..iej ml· 

bylo się zebranie citonków z.arządu Stow. nauczy~ 
cieli żydów. \.Vydano dyrektywę. by członkowie 
wzięli udzial w wyborach. nie krępnj'lc nikogo co 
do wyboru stroilll.iclwa wyborczego. 

• 
SyonistyczM • socyalistyczna partya · robotnicza 

nadsyla. nam oświadczenie, że z cgóino • żydow­
skim komitetem wyborczym niema nic wspólnego, 
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W Pabianicach zostal zawiązany pofoki 
Komitet wyborczy nar-0dowy robotniczy. 

Biura informacyjne mieszczą się w wszy„ 
stkkh filiach „Sp-0!em"', w Stow. „świati•wid" 
przy ul. Zamkowej 15, w Stow. robot.i.1czem 
"Praca" przy ul. Fabrycznej 2; w Stow. •iPra­
ca" przy ul. Fabrycznej 7, i w kuchniach: 
„Spolem" przy ul. Ogrodowej Nr. 37, w kui:hni 
„Pracy" przy ul. Zamkowej 35. W skład Ko­
mitetu wchodzą pp.: Pawełczyk Andriej, Ste­
faniak lgnacy, Skowroński Konrad, Lewrrn„ 
d-0wski Adam. ks. dr. Lewandowicz, Brzoz·JW­
ski Wladysla\V, Pole Woj.dech, Mituta Zy­
gmunt, Kamiński Jan, Niewiadomski Jan. 

* . . 
Dowiadujemy się :ef wiarogodnego źródla, 

że polski centralny Komitet Demokratye:r.ny 
wystawi swoje kandydatury do Rady mieiskiej 
tylko w pierwszych pięciu kurya.ch, nalomia:;t 
w kuryi 6-tej bljdzie p-0pierać robotnicze kan­
dydatury niepotllegl-ościowe •. 

O inspekeyę lmdowlaną; na prowiucyi. 
Udzielanie pomocy pn.y odbud·owie zni­

szczonych siedzib w kraju naszym było haslem 
i pobudką przy tworzeniu się wydziału budo­
wlanego R. G. O. Pod lakierni haslam; po­
two.rzyly się podobne organizacye w Galicyi i 
w Prusr.eh wschodnich. Ale w obecnej chwili 
w kraju naszym spn:nrn odbudowy beipośre­
dnio się wiąże ze sprawą ogólnie~szą, z rnio­
kszlaltem organ.izacyi budowlanyeh kraju na· 
s7.egoi a w pierwszej linii ze spra1q inspekc~'.I 
mieiskiei w Warszawie. · Kraj nasz nh:tylk.J 
jest zniszczony, ale jest tnkże poz ba wi-0ny zu­
pełnie calej administra:cyi budowlanej~ do­
tyrhc7.as sprawującej na prowincy1 swe rządy. 
Wprawdzie la dawna gospodarka .niewiele by­
ła warta, a nnwet o jej fatalnych rządaeh wie­
le powiedziećby można, jednak pew.na kontro­
la istnia1a, a przy d-0brych ch~daeh fur.keyv­
naryuszy względnie nawet regulowała życ:e 
budowlane Dziś panuie na prowincy1 zupe!­
na. anarchia i przewrót - niema pra \\ :e ni­
gdzie (z malymi wyjątkami) żadnego J..-,zoru 
budowlanego i cale życie budowlane nieskrę­
powane nicz.em i przez nikogo schodzi na ta· 
kie tory, ie trudno będzie je potem ura~vwać 
Przykład.em może tu być wiele miasteczek, 
jak Głowno, Cierhanów i in.1 gdzie jui dziś 
żydzi i spe.kulane!, korzystaiąc z chaosu, .zaczy­
nają zabudowywać glówne ulke i rynek naj­
ohydniej, najmehyogieniczniej, wręcz ur~ga'.'ą-c 
w:szelkim ·wymaganiom bezpierzeństwa n~i-110-
\'ftego. Tu już nie pomflgą pięknie wy~lo~w:i„ 
ne odczyty o racyonalMm budownictw 1t'; ani 
namowy i uświadamianie ogó1u. Tu działać 
należy energicznie drogą zakaz.ów z egz.elrnly~ 
wą władz. 

. Opinia publiczna narazie jest w swem .sn„ 
mienlu eo do spraw had{lwlanscll .zasookuln-

na, widząc przy R. O.. O. organizaeyę wydziału 
budowlanego, działającą na calą okupaeyę. Na· 
raz.ie, gdyż dotychczas spraw budowlanych, po 
za częściową budową tylko niektórY'ch -zagród 
wiejskich, prawie nie byl-0, a wlaściwie o spra­
wach tych prawie nic ogól nasz nie wre T-0 
tez koniec.znem jest wyraźniejsze wytkmęeie 
drO:gi~ po której sprawy budowlane iść mają, 
- należy więc przewidzieć organizacyę krajo­
wej inspekcyi budmvlauej i zakreślić .grau;ee 
jej kompetencyi. W projekcie rzerz nat~ralua 
liczyć się wypadnie przedewszystkiem 1. dzi­
siejszym stanem rze:ezy, a więc stworzyć nale­
ży prowiZl}ryum rządów budowlanych dla pro­
wincyi, z uwzględnieniem tei malej tl..iśd sil 
fachowych, jaką obecnie rozporządzać mPi.ua. 
Zasadnicze wytyezne tej organizacyi polegać 
będą na: 1) ustaleniu dozoru fachowego aa:l 
enJoksitałtem. zagadnień budo wianych na P!'"-'"" 
winryi, tak in:ivnierYinvch, iak i archHektu­
niczn~'c.h, 2) k.;,alifil~~;mniu :_ zatwierd7,.aaiu 
lub od:·zucuniu projektów budynków pry,Yat„ 
nych. Publiczne budowle w m:n'{l przepis6W' 
budowlanych podłegaią kompetenć~·i władz 
kra:owyrh centralnych, a więc wydziału bn­
dow-lnneg'o. 

Projekt -0rg.:mizaeyi inspekcyi bndow1an"'j 
winien wyminie· określić stosunek do wla.dt. 
okupacyjnych resp. do centralnego niem wy· 
dzi::tlu budowlanego. Kwest;·a. czy insp.:;kc)a. 
B wydzia1u będzie mogla decydować l)sfnh„'­
eznie o wtwierdznnlu, czy też iY1ko wyrażać 
swoją opinię kwalifikować projekty dla cwen~ 
tualnego zatwierdzenia ich przez wladie niea 
mieckie - jest narnzie otwartą. 

W ka:idym razie ju.i dzisiaj wolno wy­
d:dalowi budowlanemu przy R. G. O. kwaLt­
kować proiekty chnćby tylko w myśl sl6'\\ o­
kó1nika p. Kriesa z dnia 2212 1916 r. „den 
BehOrden hinsichtUch dei:: Wiederauibaus sa­
chl:che Anregung zu gćben ... ". Sprawa inspek· 
cyi budowlanej śriśle wiąże się ze sprawą ko­
nieczności szybkiego zatwierdzenia przepisów 
budowlany.eh dla miast i miasterzek pr.-.win­
cyonalnych. Zresztą nawet w razie opM.n~e­
ma ?ego zatwierdzenia tembardziej w~1rnza­

nem jest. by inspekcya budowlana rzeer.<hYą 
wskazówką. slużvla władzom miejskim przy<,.. 
cenie projt.>Mów, a to w myśl zasady, że do 
chwili obecnej prawną moe na prowincyi ma­
jti. przepisy budowlane b. Rady administraryj­
nej Królestwa Pol:;kiego, o ezem, n-0t: 1cnc., 
wie mn.lo kto z osób, stojących u steru g:A~pu­
darki miast prowill:cyi. 

Biuro adresowe w Łc.rbi •. 
W sprawie urządzenia biura adresower,o., 

zaakceptoi·ranego na ośtatniem pos1eJ~1;i1fu 
Rady mielskiej clowiadu~·emy sie eo naiitf.'pn­
ję: Wprowaóenie nowych podatków i r-oz• 
szerzenia systemu podatków ·~vyw.ofalo pcfr:lA­
bę urw<lzenia biura adresowego. Także dla 
celów komunalnych, 'vyborów. nazna~i:mia 
urzędników honorowyeh, stat~'styki i t; d. f3iu„ 
ro takie jest niezbędne. W czasie wojny prv­
wadzenie ksiąg ludności było wstrzyma~rn Za 
podstawę w urządzeniu biura adresowegP mo­
g!J, sluiyć zna.idujące się przy centrali ełlleb.:i~ 
wej karty meldunkowe, jak również znajdują­
ce się przy prezydyum polfoyi książki meldun­
kowe. 

Panika wśród speirulantów. 
Wfadomość o prcpozyeyi pokojowej wywołała 

wśród speku1a.ntów panikę._ Wszystk:e cukiernie, 
w których odbywa się giełd-a spekulantów byty w 
przeciągu dnia wezor.ajszego prwpełnfa!te. Jak 
os7:aleli bie:;ali spe·lmlanei z j·ednej cukierni do. 
tirt:giej, radząc się co począć z przeeho\-.a,1ymi 
1)rzet nich w cela;;h speku!aeyj.nyeh towarami. 

Choć na ogol wszys.cy twierdzili aby tmvaru 
nie sprzedawnć. knżdy byłby się jerlnakie rad go 
wy;>;byc. \\.Tszelkie starania o po:vbycie. się ~owa­

rów po cenach znacznie niższych nie doprowatl:<:Hy 
do skutku, poniewai nie było na nie amatorów. 

·Z wydziafa r2tr,l'stracyi strat wojennyrh. 
Onegdaj bawil w Lodzi członek Ra-dy Głównej 

Opiekuńczej. adw. OlEzows.ki. który w;yglosU w 
lokalu łódzkiego Komitetu gielrlowego i Urzędu 
starszych kupców i przemysloweów wykład o re­
gestra.cyi strat poc-ltowycb i kolejowych Razem z 
p. Olszowskim bawil w Łodzi radca koiei p. Gres. 
ser. Omawiano straty. wynikłe wskutek wypad·ków 
mgubienia łraehtów i prz.esylek podCT.as wojny, 
oraz spraw. będących w t-0ku rozpraw je;;z.cze z 
przed woiny z tegoż p-0wo<lu w rosyjskich sądach. 
Podług wyja6nień. w tych wypadkach należy do­
eho<lzenia o struty ezynić zbiorowo. pod gMżbą 
ponlesie.nia w konsekwencyi utraty prawa rekom-
peillSaty-. · · 

Z Tow. tec1mików. 
Wczoraj wiecz.orem odb~·ło się posicdie­

nie cz1o-nków Staw. techników, na którnm (,. 
mawiano sprawę udzia.lu w wyborach do Ra· 
dy miejskiej. 

Z wydzialn bmfowlanego. 
Wydzial budowlany magistratu Postanowfl 

przystąpić do warszawskiego stowarzyszenia nad= 
zoru nad parowem) kotłami. 

Na wezorajszem posiedze,niu wyd:i;ial zntwief'o 
dził następujące p1any: F. Mieherski. Cegiehiana 
6; H. Neuhans.. Wschodnia 5'l; l. Olszer. Dzfolna 
50a - u~dzenie filtrów biologkz.oych u icli P°" 
,;:esvat.h. 

Pozwolono ria rozbiórkę parterowego - domr 
d:re\\1nianego na nieruchomości sukce.sorów ff.eo.i„ 
ga, W ólez.ańska 124.. -

·Z żyd. zakładu dezynlekeyfnPgo. 
W ciągu ubieglego m-ca listopada w żyd'. za„ 

kladzj.e dezyufekcyjnym przy ul. Zawadzkiej 5~ 
znajdowało się 119 chorych, w tem 46 pod na<l?Ą 
rem lekarskim. 

E.ierownjkiem zakJ.adu jest p. Bardński, zal 
lekarzem z ramienia Wydzialu zdrowotności pu­
blicznej p. ,fasiń.ski. 

Dotychrzas w uldadz!e tym znajdowało :tlę • 
ciągu kwarW.u 489 osób. 

- Z gminy źycfowskfol. 
Zarząd gminy żydowskiej otrzymal od magi• 

stratu zawiadomienie, że prośiba o udzielenie środ­
ków z kas.y miejskiej dla urzą<lzenia parkanu o­
kalającego cmentarz żydowski wstała ze względó\V 
zasadniczych odrzurona. 

Na utrz:ym1wiu gminy żydowski.eł znn.idule się; 
obeenie 140 dzieci. 

1 

-Z eecłrn zdnnO:w. 
W fohlu Resursy nemłeślniczej, Widzewsili 

117, w "fJrawie wyboru nowego starsze.go i pod­
s!arsze.gi""' techowego, odby!o &ę ogólne zebranif 
czlonków oechu zdunów. 

Na starszego powotano p. Wincentego Osit, 
skiego. na podstarszego p. Henryka Markierta. na 
rewiz-0row ksi'ąg pp.~ O. Kuaaka. J. Kożmińskie.gti. 
Ponadlo postanowiono wziąć udział w obeho·lzie' 
jubileuszowym stulecia ustawy cechowej, oraz obe-
s!ae wy.stawę eecllów Mdzkicll. · 

DceMd z przedstawienia. 

I.nnai:ors1de:go, kfóre odbyło się w teatrze Tui51rbi 
w dniu 11 b. m. bt'UUo sięga 269 rb. 28 kop .. W'I' 
datki ....- 168 rb. 5 kop. Pozwtałe 101 rb. 28 kop 
czystego zysku będą użyte na zakupienie odzież.._ 
dla najbieduieJszych ucunió\.11:· elementamej szkol, 
żyd. nr. 7. 

Podrabiane karty na chleb. 
Ku przestrodze piekarzy i handlarzy enfobew 

info1•mujemy, iż niewykryci dotąd tloczyńcy pod~ 
rvbiH i puszczają w kurs fałszywe karty na ch.eib) 
seryi 40. koloru szarego .. Fałszywe karly rozp<F 
znać m,1żna. gdyi druk jest gorszy i wiilorzną, jes\ 
z.miana· kooturu dolnego postaci w rysunku. 

Teatr Polski. 
Dziś o go.ilz. 8 wieez. nZemsfa"', z u<lziatem 

p. St. Knake-Zawadzkiego, J. Oriińskiego1 J. 
Sachnowskiej i in.nych. 

W sobotę „Otello", :i; p. St. Knake- Zawad:& 
kim w roli tytulowej, J. 'Orlińskim w roli Jagona. 
K. Ry~hterówną · w roU Desdemony, w niedziel\ 
15 grudnia' t. b. po południu, po cenach populal'" 
nych -.Mazepa''. wieczorem •. Otello". Wszystkie 11l. 
trzy wymienione powyiej utwory zyskały niez~ 
kle powadze.nie i poklask pu:bliezrLOści. dzlękt do. 
skonalej grze gościa warszawskiego. p. Knake• 
Z8wadzkie-ao. Ponieważ •. otello" posiada 9 odslofl.. 
widowisko 

0 teatru rcz~czuie się o god.;:. 7 ~ wię.; 
czare~ 

Ofiary. 
P. Wae?aw Chodecki na Macierz; Szkolną mk. 6. 

Z łeairu Polskiego. 
„Mazepa", trngedya J. 5'1owaekieg>3~ 

Z zadowoleniem stwierdzić należy, ii dyr 
rekcya teatru Polskiego stale dąży do wytwO<' 
rzenia pierwszorzędnego repertuaru. WpraW\11 
dz·ie nie zawsze kierownicy liczą się z silami, 
klóremi rozporządzają, ni.e zawsze te usiło-­
wania wychodzą na dobro sztu.ki, lecz tem 
niemniej, świadczą o dążeniach, które zash.t' 
gują na podkreślenie. Dowodem tego jest za• 
powiedz'.any w tygodniu bieżącym szereg u­
tworów tej miary, co „Mazepa", „Zemsta U: 
mur graniczny" i „otello". 

We wtorek odbyło się pierwsze .ze wsp°"' 
mnianych triech widowisk. Odegrano trage-­
dyę Slowackiego „Mazepa". 

Nauczona snać przykładami dyrekcya nie 
odwaźyla się wystawić. tego arcydz~ela wy• 
la.rznie przy pom~y sil wla~myeh, jak to np. 
mialo miejs-ee z „Ks. Markiem", lecz uzyskała 
na kilka gośeinnych występów niepospolite} 
·miary artystę teatru ,,Rozmaitości", J. Knakev 
Zawarlzkiego, który kreował główną :>ostab 
traO'edvi. Arh"sta potrafił grą swoją przyl:q6 
uw~gę~ w-idza-, ~usuwając ipne postacie na pl~!} 
druO'i. Wo~ewoda ~ Zawadzki mial w s,'hi&· 

ó • • 1 .. 
wszystko, C(I cechowało przedstawicieli ep<.i ~ 
możnowladczej w dawnej Polsce. Mśdwy :t 
nieubl<lgany, cichy, a butny, porywał ekspr~ 
syą w chwilai'h lamania się wewnętrznrgo~ 
tu znów czarowal miękkoŚ'Cią głosu w m.,.. 
mencie rozrzewnienia. Słowem postać poJ\iit 
byla i wykonana w wielkim ~tj·Iu. Nie mf'iemy 
niestety tego samego powie.dziec o inny~b wy„ 
konawcach. Poza poprawnym królem - Or­
lhhklm, paziem - Orlowskim, najsłabiej wy­
padła rola Amelii (Dunikowska)~ której gto~ 
gi nąl w gardle, to znów raził sztucznoś:;ili 
brzmienia. Wdzięcznej roli Zhign'.ewa p. Sta·. 
szewski nie umiał wyzyskać należycie, nazbyt 
dając się unosić.„ rozpa;:zy. Mimo· te usterki.. 
dzięki p. Zawadzkiiemu i prze'1ziwnei muz:·eP 
wiersza Sl0wackiego -. ealość robiła wraże-
nie d&datnie. · · f„ki • 

~· 
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\VARSZA\V A. l 
~ Xronika warszawska. 

O od~ek nle(hiemr. 
(o) .Na Z&brąnhl z\\1ąu,u ży<lowsld• pn~ 

nfków f~.ers!QCJ1 i gtilarskicll powŹię1o l!laslęptł­
jącą uchwalę~ ~U:i:naJemy oooot~ bęllwuu~kową ;za 
diieA Q.d~ynlru dla · proleia~ tytlowmueio-; 
lecz ze w.z.ględu ua int~ .zawod.ow.e, iQAley * 
poezywaó w ~ę". 

11pelntla słę w tęskn'Ocie pięlęgnowmu1. wian. 
Narodu - pękly okowy nlewoU. · 

zdecydowaną postawę wobec zagaooień dzi.­
siejs:r.ych. Kampania 'l.vyl;ior~a z.aiwwiada 
si1;;1 niez.miernie intere.sularo. wszel~ 
kiego prawdopodobieńs!;,a zwydę.,;two na 
calej linii we wszysłkid1 km;,adl od:;iesie> 
„Zjednoczony Komitet \V:lxm·zy", skur,ii~ją„ 
cy pn.ewe.inie żywioły umiarkuwirne. S:tiu1sa 

Polska sposobi się diiś do oowego pań­
stwowego iyeiał 

Zaliczki na. 'ksią:Zki oszezędnośei. 
Milieya ~WAje., 

Komie chylimy. ez$ w roeznlet ezvnu 
podchorążycl!, pelnem sereem 6w1ę..eiillj' dz.leń 
ich pamięci, my, spadkobiercy ich ...... wlnie-­
ne polscy. jego polep.;;zyl sik1ie akces 

organizacye zawady z nim (o) Sprawa W}·dawania przez banki war­
lltlnWSkie zaliczek posiadaczom ksiazeezek r.,.. 
~)'j::>kich, o oo usilnie zabiegał Wyd":zlal pc•mo­
ey dla ludności; rozchwiała się zupełnie. \Vla­
dze okupacyjne udzielHy pozwolenia na d.1ku-

· l!.lywanie tego rodzaJu operacyj przez bank:; 
unąd miejski wb-Owiązal się zagwarantować 
!haukom zwrot \\'Ydanych zaliczek do wy;;.;ku­
ści miliona rubli. Pomimo to banki odmówi· 

·;ity U!.liezek tego rodzaju., Uomaez~ się wyco­
: li; wani em wkladów i depozytów; oraz bra­
~i em got<l Wi'Llly. Wiadomo, że. banki w ars za w­
sk1~ w czasach .obecnych nie znajdują s•ę w 
świetnym stanie. Ale tru<lno uwierzyć, aby 
nie mialy do rozporządzenia na cel, o którym 
mora, kilkudziesięciu., ezy paruset tysię!'y. 
Idzie '?.resztą o sum; niewielkie. Według in­
formaeyi Wydziału, posiadacze ksiąźe·rzek 
izglosili w Wydziale prośby Q zaliczki na {,gól­
ną sumę 10.000 rubli. 

Spis dzieci w szlrolaeh i ochronaeh. 

(o) Na ektt!ek og~egr> 1)tlleoo11Ia. ezlook<t­
wie mili cyi. miejskiej za miejsce wewnątrz wago­
nu lub na tylnej,f]latformle będą płacili po 5 fenł· 
gów, n.a ,przbd.nie,i .,zaś platformie mogą w ~ 
eiągtI jei.di,ić bezpłatnie. · 

Z sądów. 
Królilmrz przed ~ą.1lem. 

(o) 18-letni Jullan Wi.ęnbieki. Utmi~ w 
Grechowie IL st&nąl weaoraj przed sądem, oak.al'­
iony o to. te kilku osobom z pośród sąsiadów 
skradł z klatek 15 królików. Po ttjawuieniu klt­
dz.iety, milicya zg!osila się d„ „~t.:arlonego, który 
sam. jak również i jego ojceym. clmzą się w t-ko­
licy złą opinią; jakoo u oskarronego znaleziono 1>11... 
ka królikÓw. przyc:rem oo -Oo niektórych posikodo­
wani zez.n.an sfanówi;z.o. że stanowią ich własność. 

{(') Wy<lzial szkolny magistratu m. War· 
!Ulw~ 1Jglasz.a eo następujg: 

„Zhieranie danyeh, dotyczącyeh liczby 
fihieei w wieku od lat 4 do 16 włącznie, u­
ezęszezającyeh do szkól i ochron wszelk;eg.J 
tyr;ti, d<lbiega koń.ca. Komisya statystyczna 
i'W;•~i11łu szkolnego nie może posiadać dok!a­
dn~"' $pisu wszystkich zakladów naukowych 
i w:.,~howawcz!'<'h, społecznych i prywatnych 
w W•~lkiej Warszawie; wobec tego kilka razy 
~ pośrednictwem prasy zwracala się do kie­
rowników tyeh szkół i ochr~n, które dotych­
iezas szematów ststystyeznych nie otrz.yma1y, 
aby wkomunikowali swe adresy Wytlzialowi. 
s-t.kolnemu., Krakowskie - Przedmieście 36. 
Tymczasem adresy le napływają bardzo ospa­
le. Czyżby pedagodzy nasi nie rozumieH, ie 
§edyną · podstawą do racyonalnej polityki 
szkolnej każdego państwa i t. d. jest l)ilSia· 
danie ścislei statystyki? Kto więc dotyehc"!l!S 
inie podał adresu swej woły, niech to uczyni 

.ruez.wloeznie". 

Oskariony . Uomaczył się. że króliki kupil na 
targu. obrońca zaś jego dowodził. że nle można po­
legać na poznaniu królików przez poSl..kodowanY'Ch, 

I . ~ W.zal Wieniiiekiqo na 8 miesięcy wi!T 
n en i.a. . · I Sprawa radnegn Lypaeewieza.. 

I (o} Do.nosiliśmy w swoim czasie, ie na~ 
I prokurator zwrócil się do sądu pokoju XIJ okręgn I sL m. Warmnvy z zawiadomieniem. te zaklatla 

protest przeciwko wyrokowi uniewinniająeemu 
radnego Łypaeewieza od. zarzutu spotwaneiilii 
skarbnika magistratu m. Warszawy. p. Zienkow• 
skiego podezlls przemówienia w Radzie miejskiej 
i i.ąda pnesfa.nia mu. sprawy. 

Komisya śledcza. 
l<>J Jak fui zaznaczyliśmy, 47 wydalonyeh 

~dów, którzy pracowaH przy robotach publi~ 
eznycb w MłOcinach, zwróciło się do jednego 
iz:·· radnych o iaint-erjłefowan:ie ~mag!lrlr!jtu/,·:w 
łei sprawie. Z leg.o pówodu - jak uilormuje 
;,Moment" - wc?oraj wyjechała do .Miocin 
'.komisya w celu zbadania spraWY na miejscu. 
iDozorey r-0bót zapewniają, ż.e skargi żydów 
Są bezpodstawne. Wydalonych robotników 
~rzyjęto z powrotem. 

Wigilia dla legionistów. 
. Jo) Z zapoczątkowania „Ligi kobiet pol­
skfoh pogotowia wojennego" utworzył się ko-­
niitet, zluiony z przed&tawieieli róż.ny-eh orga­
nizacyj, dla podjęcia iolnierzy puls.kich wie­
czerzą wigilijną. Biuro Ligi ,(Marszałkowska 
68) przyjmuje datki w naturze i gotvwiźnie, 
od godz. 5 - 7 v.ieezorem. Kumitet ufa, ie 
stolica serdecznie ugości tych nailepszych sy­
nów kraju, spędzających święta zdala od o­
gnisk r-Odzi.nnych. 

Ze sztuki., 
"(o) W sobotę nadchodzącą odbędzie się 

w Towarzystwie Sztuk Pięknych otwarcie „sa­
lonu dorocznego", na który zgromadzono prze­
sz1o 100 plódę.n i rzeźb wybitnych artystów. 
Otwarcie· nastąpi o godz. 12 w południe. 

Barwy narodowe. 
'(o) Nie -wszystkim widocznie wiadomo, 

~e barwą n·rodową państwa polskiego są ko­
l-0ry: bialy i czerwony, na wreiu bowiem cho­
iągwiach, WYwiesząnych w czasie dni uroczy­
stych, daje się widzieć fałszywy rozkład kolo­
rów:. czerwony i b-ialy, zamiast biały i cz.er-

. wony. 

Ubezpiecz.enie na fycie. 

Zgodnie z tem żądaniem sęd:>.la Łabęcki prze.. 
slal naczelnemu prokuratorowi akta sprawy wraz 
z motywami wyroku. Obecnie naczelny prokurator 
zawiadomił sąd· pokoju XII okręgu. ie protest w 
tej sprawie, zalołony w październiku r. b„ cela. 

Ponieważ stronom nie przyslu.giwalo prawo 
za.skarlenia ~wyroku. jest więtl~on jut prawomoeny. 

"' a n t mD&t* d „. au 

Ziemie polskie. 

.Akcya: prz~<hvybn.i-b:a ofy'\vila ltieeo na;. 
sze miasto, W ub. tyg-Od.n.in odbyło śię kilka 
publicznych wieeów przedwyboreeye:h. 

W sobotę, 9 b. in., t. j. w dniu otwarcia 
biura przedwybor:.czego zapisal-0 się 655 iy.. 
dów i 486 chrześcian .. 

Cesarsko - NiemieelP. Są.d Okręgowy w 
Kaliszu skazał. bandytę Adama Olka z Kali· 
sza za morderstwa· i rabunki na. karę śmierd. 
Wyrnk ten został w;·konany pne7. rozst:ze­
lanie w dniu 1 grudlllia. -Z Trojanowa. 

$Znane pod nazwiskiem „.Aleksandrowo" 
pograniczne miasteczko Królestwa PolskiegD, 
leiąee na głównej drodze Warszawa - Wloc­
lawek - Toruń - Berlin nosi nazwę oczywi­
ście rosyjską zupełnie fałszywie tylko dzięki 
naszej nieudolnośt,'i i braku poszanuwania dla 
własnych narodoV1rych nazw. W rzeczywisfoścl 
nazywa się ono „Trojanowo" i lak jest i.apisa· 
ne w ksjęaach gruntowych. Nazwa Aleksand.ra­
W<l :wstal; narzucona przez licznie miasteczko• 
zamieszkujących czyn-0w11ików rosyjskich, ~ 
nazwy stacyi kolejowei granicznej, orhrzez?n.eJ 
przez nieb imieniem carów. Mamy nadz.te1ę, 
że obecnie po proklamowaniu państwa pol­
skieg-0 upomną się obywatele naszeg°: ~gra­
nicznego miasteczka o prawa d-0 po1skie1 i ro­
dzinnej nazwy „Troja11-0wo''. 

Staraniem obywateli miejsooW)eb zostala 
tu oiwarta czteroklasowa szkola męska. 

_ M.ieszkańcy uskarżają się na brak oświe­
tlenia; zwlaszeza teraz w· ezasie didtrstej po­
gody, . a krótkich dni, mieszkańcy Troiano­
wa zmuszem . są. brnąć po blocie w4ród 
ciemności. Na korzyść µiiejsoowego burmJstrza 
nadmienie nale2y, ie poczynił on wszelkie mo­
żliwe usiłowania w celu zaprowadzenia elek-
tryCUl;ości. · 

Z Lublina. 

'(o) Skutkiem pogol.'5zenia si.ę stanu ma­
teryalnego wśród szerok~c.h mas. m~óstwo o­
sób ubezpieczo.nyeh na życl-e w tuteiszych to-. 
wa?zystwaeh asekuracyjnych, nie jest. w ma.z~ 
:naści opłacania p.rzypadającyc~ od mch :skła­
dek w następstwie czego pl)h:;y nbezp1ecz-e­
nio;.e tracą swą wart-0ść; a wplaC'one da~n1ej 
sk1adkL w myśl obowiażnjących prz~p1s~w, 
przepadają w caloś?i l?b ezęśc.i~wo. Ta~ich „Ziem1a Lubelska" podaie pnd po~z· 
poszkoduwan:rch obhczaJą ,w sameJ tył.ko \'V ar- seym tytule;111 rożkaz dzienny podpulkowm~a 
szawie na kilka set osób; towarzystwa aseku- Norwida do szeregowców 6 pulku konstytu!ą-
tacyjne śród podobnych o-koliczności osiągają cego w Lublinie: 
znacz.tle agchody. żolnierzel . . 

86-tą rocznicę. listopadowego p<iwstama 
"'Upoizą'ć!Jrowanie ~fokotowa; śwlędmy ·W Wo1~neJ, Niepod1eg1ej Polsce! 

{o) StÓs ... ó.\im. ·~ d:o propozycyi R. ad" nrl~j~ :Radą'śe:Ią i ~mną wez.br::ily se:ra na~ze, bo 
,.:1 d i-Oblierski cz1:ri leoionowy, krew 1 krzyze nio-s1de. ;, żakom. u.m.· ... ·' ... 'J{· Ą .. wa.n, e.r Urzę...,OWl .z .r.ow. 'la • "" b . . . dko- r gil.net.a'w.~.rz.ys .. frw bron.i priez., 2~ miesięcy .o-publiC'Zl1€go d'.;~M"!'.le, się sprav.:ą up~rzą.. . ;ów na :ti,'E!miarh p.olsk1d::, od Warty po Styr, 

wania. Mokotowa.. • ·ąA zdrowrn po:.1anow1ł 11 ~d w.1.:a.łde.zv.:.·.·.AA.·'_Zbrucz, staly się podltlad<:im zaprosie do l1<ft.1., • ':.W. , tDZWf'Żl' mu sprawy t'~ • · · · ·· . ..,,;:r .>t· T t przy I dla Wofoośd. dwóeh prze't;l-śta\Vi~:q?:~<'1U., -0-wa.r~ys wa · - j - Spełniło się marzenie ojców i dziadów, 
~aeiól Mokotowa. · .~,,;. 

P.odchorąt.owie pamiętnej nocy, w ataku l 
na Belweder wskazali jedyną drogę dlP. Wiel· 
kiego Narodu przez krew i zv.7elęstwo do I 
Pruistwa Własnego, taklem samem nezu..-fom 1 

wiedzeni "balaliłmy moskiewskie slupy ~-1· 
nfozne 6 sierp:nl.a. ~ ~nem ich pows.zeehny 
entuzyazm narodu.,, duszęt"ego się w kazama- , 
laeh niewoli porwa? żywiołowo wszyst:l;:o, eb?ć 1

1 
słaba wola i niewiara Jednostek zni.szeeyly 
nadz.ie~. Was spotkała niewiera, szyderstwo 
lub nazwa F'taleńeów, ze swemi wiarami b.y-1 
U:śmy jednostkami, a nieliczna. garstka społe­
czeństwa wspierała wysiłek bnjowy. Jad n'e­
wcli. poreynil spustoszenia w dusucb. fl"ll- I 
skich. Lecz my wiereyliśmy, ta Polska nie : 
m-0że pozostać nadal więzieniem Rosyi. z 
wrogi.em na polach bitewnych walciąe - ~­
blyslo sfońee W-0lności - a w powst.ająi.'em 
palistWie spoleczeństwo polskie nam, legi':lni­
stom, dala utszezjiny nakaz stać się kadrą ar­
mii polskiej. Radosnej, pożądanej dociekali· 
śmy się nagrody - a sprawiła to telazna ~'l'" 
trwalość polskiego io!nierui. marsz uparty ku 
W}ikniętemu celowi, nierzadko w rozterce I 
męce piekąc.ej żołnierza! 

Przez pomroki dziejów rozbiorowych aż 
do chwili obecnei składał Naród Polski da::i!­
nę, k.rwi, oczyszczającą Polskę z trucizn nit'\\'O-­
li; Od Dubienki poprzez Racławice, bobah•r­
skącc~popeę nap-01eons1drh Legionćwt P·•la 
Grochowa. Ostro1ęki, partyzantkę 63 r-0ku i 
szlaki sybirskie - sz.edl pnez bo~e~~olnicrz 
polski, spelniająe dziejową k<lniecznośt walki 
o wolność ai do obecnej chwili. 

·My, legkiniści, ostatni inlnierze powstają­
cej Polski, a pierwsi wolnego państw~, je­
steśmy świadkami Zmartwychwstarua Ojn.ey· 
z.ny. 

I dziś ten sam wiatr listopadowy niesie 
po ziemiach pol;;;kicb radosną wieść, sz.epre ja 
po grobach polskiego rycerstwa i opow'ada 
naszym towarzyszom broni. .Mówi ojoom na­
szym, jako legioniści byli dotąd godnymi frh 
następcami, nigdy nie wątpili. nawet. gdy 
wróg stal u wrót Kraknwa i brzegów Warty, 
lecz przeszli zwycięskiemi stopami entą ziemię 
polską wzdłuż i wszerz az po Styl', SzeUlrę i 
burzany besarabskie - pelniąe swóf s~romoy 
obQwiązek w Wielkiej Wojnie światowej i-zli 
legioniści duchem . zapatrzeni w jedną gw1a­
·zdę p.ne~1>dhią, któr;ei na i#dę Niepodl,eghść: ·. 
wolni .o<l. fetyszyzmów zbiorowych i osobi5<tvcb 

. nie znaliśµty odchyleń od raz obranej, Q.r~gi. 
To ni.e koniec naszej pracy! . 

Stoimy wobec chwili, gdy Legi~ny uip 
kańeey!y swój okres ehwal'y bojowej, zamyka­
my dotychczasowe karty historyi, by stw'lrzyć 
n<lwą księgę wojenną żołnierza Polski Wolnej; 
naszem zadanlem teraz krótki nakaz, który 
zapisuje się w sercach, nie na papierze: utrzy~ 
manie Niepodleglości, wytknięcie najszerszyeb 
granie Pa:tistwa! 

Przeformowani w Wojsko P-0lskie z tą 
samą pogardą śmierci odwagą i wytrwa11śe1ą., 
:& tem samem zaparciem się siebie póJdzi{'my 
w dalszy śmłerlelny bój, wysoko piastując 
sztandar honoru folnierza Wolnej Polski, i nie 
.zawiedziemy wiary Narodu całego, aż naszym 
udtilllem będzie ostateczne zwycięstwo. 

Dziś mamy wlasną, WBlną Ojczyznę, która 
ma między innemi państwami tyć, potężnieć. 
wolnością szczęśliwa i wojskiem swojem du­
mna. 

. żolnierzet 
Takie jest nasze wyznanie wiary w pa­

miętny dzie:ń rocznicy listopad1'wej! 

Z Radomia. 

czas wyborów. 

Aprowł..Uey.l?. - K'wt.:>m ns '.t!aełeu - Kon'kul'IS,­
Roks t~1:miast ~.;ęłla.., 

Po dniach radoś:i z 
aktu h liat0pnda i 
cesarUt 
szego p{l;ezyna powrarni: 
Przedc\\·szym.Jłitm 
wizaeyi nie 
nej roli. Komisy.a 
bj·ła p-0sie-ch:M:e, na 
nie, aby utworzenie 
nośeiowcgo, orn:i: 
nprowizal'.yjitej juk najcyt:hlej 
prrn;•rdzone. 

Uchwa1ono ~lej domagać 
niego udzhllu reprezentaiitów 
sfwowei Radzi 2' 
czenirr wyw·nu 

w i 

wyjaśni ei\ 
dlowej Zakrzewsk:cgo, udiwalcno 
r,ię do preresa. Keta 
pros'bą o zwoltin\e 
wej, i!ofonej z 
polsidegc\ miaiit i 
Iem zaradzenia zlemu. 

O dzia!aln-08ci 
towcgo udzielil 
p. Maryew::iC, 
wojenneg-0 Banku miejskiego 
sio.wie z. 

Bank miejski mzpoc:mi.e w 
działalność~ 

Uchwalono domagać s!ę, 
jen.ny po.dal do publirz.nej 
gólowy zakres swei d;;ia!alnnJic:, 
w myśl nowegu sfotutu, gJ;. i z111H·zru1 
publiczności nie je"'t je$zcze dokładnie poill<­
formowaną o kompeteneyi :rnkiadu, 

Po referarie p. D-ra Grossa v przedtuie­
niu t. zw. morałoryurn dla Gaiicyi na daH1za 
6 miesięcy, prz€prowadz<mo d~ 
nad sprawmdani~m sublrnmilctu 
gn, przedloż.ouem przez. p. Zieleniewskiego • 
Uchwalano z\rr&ie się do p. prezesa J\nla o 
zainicyiowanm ponownej konferencyi z n:~­
dem w sprawie zwoluier:ill. Galiryi od <l<>tkii­
\'.W~go podwytsx.enia ciężaru ~hJ<latknwt'go 
przez wprowadzenie t. zw. dodatków wojen· 
uych. 

Nadto odbyły się p-0::;iedzenia komisy! g°'" 
spodarczei ·rolnicze i, oraz komitetu aprowi:i:a· 
cyjnego. 

· Odbda sie na ulkaeh Krakowa zbiórka 
na rzec;, Maci~rzy s:drn!nej księstwa C!est:yń­
skiego. Przy rot.slim ion;;ch w różnych pun· 
ktach miasta sloliknzh -Od wczesnego ranu 
1:westo'\rnły panie przy po;r{)cy m!i:;dziety a­
kademickiej i szk.Jl średnkh. Zbiórka pn:;­
ni-0sla niewrtr,liwie znn~rną kwott:>, kióra u-. 
sili fundusz. i:.k pvzst:t'ZIH'.'i inst,:tueyi narll­
dowej. 

\Vyrlzial teakgiczny Unlw. JngieH. ogł~ 
sil, ii z funtfac:r~ ;, ri. prfli. D-nt X. Tad1mua 
Trzchłskie;p u;, nagrody konJ;ursvwe za pm~ 
ee teo!n1.!ii~zne z dli~dziny hisinryi ftu,.. 
ścio1a ,,":Polsce dla urzaic'w Uniwersyte!u .1a­
g1ellońskie6o, rozpi;;uje się ki1Ekur3 na pracę 
piśmienną p. t.: ,,Postylle pcl3kie w wi.,ku 
XVI i XVH". Rozbiór h:h i o:ena hisL·t\?'·r 
logiczna. Nagroda 1311{) kor. W kvnlrnnle nF1„ 

W Rad<lmiu od chwili proklamowania gą \\'ziri.ć u;!zial uc;rni(!wie tnkże pu 
pańsłwa polskiego budzić się zaczyna życie niu uaiwer!"~tdu, a to w 
polityczne po latach apatyi i bezladu. Do o- rech po uzyslrnr:Iu ah;ok!or~ um: w rów n; ,11 
!ywienia ruchu polityeznego przyczyniają się warm1l\ath a\r1!i rm1wo picrw,czeth!w:i ,fr, na-
kluby, które orga•n:zu;ą pogadanki, zebrania grody Prz.,·sluzule slurhaezom tcolor:;~i, a fhl-
i wiece publiczne. Wielkie rozmiary prz~·bra! miedly. te-i;fog~mi tym, klórzy poo:hddzą z rn-
twłaszcza wiec w sali Ligi kobiet, urządrony boru prmkiczo. Termin do 31 kwleinia lf!iS 
z inkyatywy klubu demokratycznego. Po za- r. Uchwala o nadaniu nagrody za;.mdnie na 
gajen:u obrad przez d-ra Kelles- KrauUJ. wy- zwyczn~nem posiedzeniu w~ dziab tP"i<igiri..­
brano przewodniczącym p. Kamińskiego. .o.ego Uniwers. Jagiell. w li~11:Jp,1dlie llllS r 
Pierwszy ref.erat na temat polityki niepod,le.- Gazownia miejs1;n cg1o~iln, ie ma na 1'l'111· 
glościnwej wygfosH p. Dębski; o Polsce i Ro- dzie 200 waizonów lrnk;;u, który znrównn 
syi mówił p. Rudn:.Cki, a b. pnseł do Dumy domie3zka rió węgla, jak, i sam pnez 
Jan Mi~ra omawiał w koń-cu zagadnienia , znakomitym materyaiem opn!nw;·m. 
chwili bieżącej. Wszyscy mówcy podinosili moia usunl!c dn!kliwy bra1t opalu, który "tl· 
ważność chwili obeonej i proklamacri, po- • czuwam\· wskutek mn1yrh za;rn.sów węgln, \V~ 
trzebę S'iw-0rzenia silnego rządu pol5kiego i w1arne1n dnb:ze zrozumianym intere~ie '.lU· 
afrnii, jak~ podstawy. W tym duchu zapadly blicz.ncść p>0winna sz.; bko i w tfo~!atecrne; au. 
teł stosowne uchwaly. śd zaopatrzyć się w kok5 z Gazowni :me} 

Akcya przedwyborcza do Rady miejskiej skic~, gd: i ceny węgla i knksu niewątp!iv,;1 e 
jeśt w pełnym toku. I tutaj hasło niepodle- w na):im~zym cza:"ie ponGwrde rodnifl3l) się 
g1oś-?i wrplynęlo, jako sztandar dzielący oby- bardzo znacznie, a trudncśri v;- nabyciu cpalu 
wateP m:asta na dwa obozy. Z}ednocz.ony byna ;mniej się nie zmnief szą. 
Koniłtei W)'borczy skonsolidował szereg grup Ceny koksu na razie są następu!ąee: HlC 
i ori"a·nizaci-j mie;.skich oknlo hasla zupelnej kg. na mie;~ru !\. 4 ~O~ 1tn kg. r. od~·0zem 1ui.j· 
apolltyc.znaśei. W odezwach Komitetu wysu- mniej 1230 kg. K. 5,20: 1GO kg ;r. odwn1em ! 
ruęto tylko postulaty nntury gospodarczej, zniesieniem na;mniei 125"1 kg. K. 5,60; 100 kg, 
pomjjaj~c milczeniem problemy pol:kczne, z odwozeni J zniesienlem :it?)nnie} 250 li:g. R 
tak w chwili obetnej aktuallle. Na innem 5,S'j. Da <lzieluic n r;;J hal. d.ro--
stanowil3kn sto~ą: Komitet demokratyczny , iei. 
wyborczy i .Komitet robotni.czy, które zajmujq 1. . 

- , - > - ~ • 
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Ciąg Clalsey. - · · 6584. R' o z i k ł.Sefan, gub. warsz., szerego-

656f. Ka f I i 'k Feliks, gub. warsz., szerego- ' ... ... wiec 141 p. pi ech., 6 komp. 
wiec 104 p. piech. 6585. K. os Y r Y a Fumci.:Szek, Pueew, gub. 

6562. Ka kit e k Mtuj·nn., Łódi„ gub. pfotr„ p1otrk., szereg0wiec 166 p. piech., a k. 
e.ieregcrwiee 24 p. pieeh. 6500. K o s jo 1 i Stanislaw, Kumen, gub. miń-

6563. K a mi ń s ki Francisiek, Konin, gu:b. ska, szeregowiec 150 pulk, 7 k0imp. pie. 
kaliska, szeregowiec 23 p. piech. c:hoty. 

6564. Ka m iński Jan, gub. warsz„ szerego. 6587. Ko w a Ie i y k Wineenty, Kslą$1i (?), 
wiec 55 p. piech. gu:b. radomiSka, szeregowieo 2 pułk, a 

656.l), Kar ab a n Jaeenty, Węglów:, g. I.ami., komp. piechoty. 
szeregowiec 163 p. piech. 6588. R r a ezy ń ski Mateusz, Fajs!awiee, 

6567. K el jak Franeiszek, Po:m~wnice (?), gub. lubelska, gefreiter 67 pulk, 8 komp. 
gub. warsz., szeregowiec 1 p. piech. piech. · 

6568. K o n arie w ski Czesia w, gub. war52., tr.:>89. I! us e lis Gawril. (?), Szyszkiny, gub. 
jednorocz. Lejb-Gw. ·1 • 1 · 

fiiiZO. K -O nec ki I~macy. «'U.b. w1u·sz.. sler„ w1 ens ~a, szeregowiec 22 pulk, 6 komp. 
~ - • c· - piec.boty. 

tant 15 bat. r-0h. 6590. Kul a ko wski J6zef, Pultusk, gub. 
Cc:.570. Kos i a n ,Jan) Baltów, gub. radomska, warsz., sze.regowiee 68 pulk, 6 komp. 

podoficer 82 p. pieeh. pfochofy. · 
85"11. Ko z l o w i e ki Stan is law, gub. grodz., e591. K ut a k 0 wski Maksymilian, gub. plo~ 

szeregowiec 13 p. pieeh. r.ka, szeregowiec J5 bat. rob. · 
fi572. I{ o ś ci k F.rancinek, gub. WIU"at., siel"' 

• a 3 b t b 0000. K ul a k o w s k i Matem~?'. gub. warsz.. zani, a . ro ocz. ..., , 
6573. R o cz a n-0 w ski Wincenty~ Zlotiszki, ~7ieregowiec 2 p. pi ech. 

gub. wileń-ska, gefreiter 13 punc plech. 6592a. Ru lesz a Jan, Wisim, gub. kowień~ 
6-574. Ko w a I ski Stanislaw, gub. warsz„ ska, szeregowiec 208 p. piech. 

· d o 1 · h 6593 .. Kuleszo Józef, gub. wileńska, ge-Je noroczn • .., p. piec . 
65715. K o w a 1 czy k Alelrnander; Brze.źnik, freiter 105 pulk, 10 komp. piechoty. 

gub. siedlecka, szereg-0wioo 138 p* p. 6594. .Ku 1 et a n Jakób1 Sokolów, gub. ra· 
6576. K 0 w al e z y k Antoni, gub. wann., domska, sżeregowiec 96 pulk, 8 komp. 

:sierżant 15 bat. roborzy. piechoty. 
~1577. Kr ap a n Stefan, . Kruh'i, gub. ko-wień... 6600. K ule w i .a k Stanisław; Blaszk6w, gub. 

ska~ szereg-owiec 13 p. pieeh. kaliska, szeregowiee 24 pulk., 9 komp. 
e578. Kuc i. e w i cz Antoni, gub. warsz., sier- piechoty. 

tant 1 p. piech. 6596. Ku lig o ws k 1 Piotr, Kuligów, gub. 
6579. 1{ am a e ki Wincenty, Dubajki, gub. warsz., szeregowiec 32 p. piech. 

mi:ńskat gefreiter 117 p. p., 1 komp. 6597. Ku 11 ko ws ki Henryk, Trabuśnik, 
6580. Ka 1 kas z a Adolf, Szwabów, gub. gub. wileńska, S2ieregowieo 102 pull!:, "t 

mińska, szeregowiec, 28 p. pieeh. komp. piechoty. 
8581. Kle w i k Wladrslaw, gub. siedl„ szere-- 6500. Ku 1 i ko wski BrQnislaw, Strreleo--

~-0wiec 211 p. pieeh'"' 13 komp. wfana, gub. suwalska, szeregowiec 160 
6582. Kol odzie i Wojcieeh, Osipa!y, g. lu-- pułk, 5 komp. piechoty. 

helska, sz.eregowiee 28 p. piech.~ 13 k. 6599. K u 11 k o ws k i Józef, Maziewicze, gtib. 
65..~. Ko z a k Adam, Boiszaja ('?), gub. lu- suwalska, szeregowiec 104 p. plech. 

bełska, podifcer, 65 p. plech„ 15 komp. , 6600. K qJi k owski Wojeiech, Djelczew ,(?) 
tW·di& §N 

Sprawy polskie. -
Na ZJeidzie lud<>wym w Warszawie €!.n:ia 

26 U::>topada, wysian-0 do Jego $wiątobliwo­
śd, Papieża, Benedykta XV nastizpujtlCY te-
lt'.'gram: , 

Ojcie ewiętyl 
Zgromadzeni w dniu ~ listopada 1916 

roku w stolecznem mieście W:ar:.zawie na 
pierwszym wolnym Zjeździe Ludowym te 
wszystkich o-kolie Niepodległego już Króle.. 
gtwa Polskiego, wlośeianie i przedstawiciele 
innych stanów, Tobie, Ojcze $więty, skladn„ 
my ł1old czci i wd:dęcznotci z..i. to, te St-0lka 
Apostolska, w ci!{gu przesz!o. stuletniej akrut~ 
:nej niewoli moskie\"\"Skiej, stale i niezmien~ 
nie naród nasz w Swcl opiece mia.la, a w eza-
5ie wszystkich powstań ojców naszych prze­
ciw okrutnemu jarzmu .nietylko przed Bo­
giem t>rędowala za nami, lecz i u moearzy 
ziemskich koł:itala o sprawiedliwość i wnl· 
:1;1„ooć dla uciemiężonego narodu. 

Przdwiadezeni~ ie tryumf oręta mo­
carstw centralnych, wskrzeszający Pohlk~ do 
Niepodległego bytu państwowego, jest jed~ 
nocieśnie tryumfem Kościoła Rzymsko - Ka9 

folickiegot tępionego przei schyzmę wschod· 
nią, zapewniamy Ciebie, Ojcze święty, te 
.naród nasz, pr:retrwawuy najeięi~ze katu!!.?.e 

gnleś nas w dniach naszego smutku, fałobi i 
bólu. 

Uyniki ~kładki światowej dla Poliki. 
No mocy rm;P'Q,rządzenfa biskupów zbie­

rano swojego · eusu w lrn·toliekich lrnściolach 
Niemiee skladki dla Królestwa Polskiego, tak 
ciężko dotknięteg-0 w .obecnej wojnie. Jedno. 
eieśnie p.a ten eel sldadano ofiary fakże w in„ 
nyeh krajach. Inicyatyw.a w tej skladee świa· 
towej wyszła od Ojea świętego, który st11le °" 
tacza Polskę swem milosier<lziem. Podług 
sprawozdania skarbnika polskiego Ifomiteiu 
pomocy w VeYey, mecenasa Osuchowskiegoi 
pneslanego kardynałowi sekretarzowi stanu, 
wplynęlo do dnia 2Q października b. m. 

Z Niemiec 1,601,381 franków, Stanów Zje­
dnoetonyeh 708,451, Austryi 293,200, Irlandyi 
287,572, Anglii 145,921, Ka:nady 128,562, Fran· 
cyi 113,439, Włoch 112,466, Belgii 94,247, Ro-• 
syi 88,119, Szwajcaryj 513,827, Australii 29,528, 
Hisz:panii 27,635, Węgier 15,538. 

Mniejgze kwoty nadeszły z Danii, Szwe­
ey!, Norwegii, Szk.oeyi, G~ecyi, republik środv 
kowo· i poludniowo-amerykańskich, Chin, Ja· 
poni.i, Indy! angielskich i holenderskich i t. d. 
Ogólny wynik skll!dki wynosi 3!701,393 franki. 
W liście do kardynala sekretarza stanu mece­
nas Osuchowski pnypisuje pomyślny wynik 
składki nie::itrudzonym usiłowaniom Ojca św., 
któremu wyraża .m1jg!ęb.szą, wdzięczność P°" 
l~ków. 

niewolit silą swej wiary Rzymsko"'. Katolfo·· •l!!il!J11--1$~11111i ~,1111dle"'l.~•~tt111111w~a ,..._411111ie111111r~dlll!llrl....,!iJl!w: ~~..,_.z 
kiej, będzie Twego Chrystusowego Kołfoiola 
ostoją n.a uajdlutJsze czasy zmagania ii;ię da 
1 dobrem na ziemi, będz.ieł jak przez dawne 
wieki, przedmurzem świętego Kośelola i Ett~ 
repy przeciw zaborczości wschodniej scllyz.. 
my. 

Więe dd~, gdy losy wojny J&!łieie się wa~ 

idei z Rosyi. 
-
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gub. lube1~1ra, szeregowiec 65 pulk, cf 6626. Kur ez ew >s 'ił J'ózef1 Pabtanfoe, gnK 
komp. p1eeh. J piotrk., suregowiee 121 pul.k, 2 komp. 

flll..;()1. l{ u 1 icki Meksander, Ręczyca, gub. f pieeht'Jty. 
m.:l~ska, ·gefyeiter J.9 pułk, 4 .komp. pie- ł 662,!. Ku re en ty Jan:. gu:b. wa .. nz., azereg0t 
enaty. . wiee 8 bat. roboczy. 

6602. K.uHeki Waleryan, Slobc5dka~ gub. 6622. Kunepa Józef; Skuna (2) gub. 
mińska, szeregowiec 107 puik, 9 komp~ siedl., gefreiter 21 p •. piecl:t. ' 
piechoty. . 6623. K u s z m i d er Anton.t, gub. warsz., 

66,..116. K u l p a Andrzej, · Koszyn, . gub. lube1· gefreiter 31 p .. pieeh.. 
. ska. szeregowiec 8 pulk, 1 komp. pieeh. . 8624. X us z n i k Anton.4 gnb. bliska, B2:eren 

0004. KP ma 'Wlady.slaw1 Łódf'l gub. piotrk„ I gow!ec. 
szere~owiec 6 pułk> 6 komp. piechoty.16625. Kusz pit Józef, gub. lu.belska, ezefe'ł 

66().5. Ku n dm. wski Wladyalaw, gub. gowiec 16 p. pi.eeb. 
wam;„ szeregowiec 31 p. plech~ , 6626. Kur.; m es z Stanislaw gttb.. labelska. 

6600. ~u n.kie w i ez Andrzej, gub. mińsk~ Il sz:eregoWI.·ec 1 pu!k, 2 k.:omp .. pieehol;y„ 
szeregowiec 108 p. pieeb. 6627. Ku ;;; m e w ezy k Piotr, gub. gro~ 

e001. Kup ie e Boleslaw, DolgoUnki, gub. i szeregowiee 22 p. piech. 
grodz., gdrerter 41 pulk, 8 komp •. pie eh. 1 0028. Ku s m i n ie h Mikolaj, gub. pfatr~ 

6008. Kup~ n Walen~y, Łódź, gub, piotrk„ sieregowiee 104 1 p. pieeh. 
podoficer 6 p. p1ech. 0029 .. K u ś n i er 1 ki Jan, gub. piotrk„ podo--

6009. I{ u p ka Konstanty, Łódż1 gub. piotrk., ffoer 6 pułk, 16 komp. piech. 
szeregowiec 6 p. piechoty. 0030. Kumie t WladystA.wt gub. wifo.ńska, 

6610. K ur Stanfalaw; tuków, gub. lubelska, I gefrsiter 161 p. pieeh. 
szeregowiec 8 p. Lejh. Gw. · · 1 0031. •Ku!! n i n k Miehru, Rerow, . gub. kie-

001,1. K u r a b e w s k i Jan, Durnaniew, gub~ I lt;1eka, $%eregowiee 7 p. pieeh. 
radomska, $ieregowieo 106 pułk, 6 1 66$2. Kuś n i a k 5tanhilaw, gub. kaliska, sze. 
komp. piechoty. regowiee 8 p. piach. 

6612~ · K ur ja n o w i cz. Antoni, Banukin, gub. OOSB. Ku~ n i a k Wladyslaw, gub. piotr~ 
· wileńska, szeregowiec 4 bat. roboczv. podo-fieer 36 p. pieeh. 

6613. Kurek Stefan, Gotembiówkai gub. 0034. K tt ś n le s ~a k Fraud1Szek, Wrotków, 
wnrsz.1 szeregowiec 534 p. pi ech. , gub.· lu'beleka, szeregowiec 18 p. piech. 

6614. Kurek Wale~tyt Latowi-ee, gub. 6635~ Kuśnik W1adyslaw, .Seczawno ('l), 
warsz.., szeregowiec 8 bat. roboezy. gt,J.b. kaliska., szeregowiec 1 pulk, 14 

OOHS. Kur ee ki Jakób, gub. warsz., gefreł· komp. pieehoty.. • • 
ter 2 p. piech. 6636. K u s~~ o s z Ada~ Łodi, gub. p1otrkt 

6616. K u r o w s ki Antoni, Wasilejld, gub. podoncer S p. p1eeh.. 
euwaJ.ska, si.eregowieo .1,60 pulk, s 6637. · K_ ut a 1 ski Y" o!ciech~ • Radzintków, '6 
komp. piechoty. . 1 p1qtr~., geire1terł Modlin_ •• 

6617. Kur owski Jan, gub. lomż., pod.oficer l 6638. K.Y t 111 n Sl':!an, gub. m111Ska, s~rego.. 
6 bat. roboczy. . ... · j . w1ec 40 p. p1~ch. . . 

6618. Ku ro w s k i Leon, Siedlis:iczka, gub~ 0000, K u ta s i ew l o i. Stefa.n, SrP1?4 gub. 
lubelska, szeregowiec 1 pogran. p. kaliska, azeregow1ee 26 p. p1ecll. 

6619. Kuc zer Nach.im (?), Szedryl (?), gub. 6640;, Kuc z.a. p ski Stanislaw, . gub. radom-
mińska, szeregowiec 188' pulk, 2 komp. ~ szeregowiec 151 'P· pleeh. ' 
piechoty. {D; e. n.). 

d-0 Dumy. Pozycya polityczna tej ostatniej 
pozostanie zatem n.a raz.ie bez z.mian. 

Koniec błurokratyGznych zmian w hxyi. 
W „Utro Rosti'' rozptsuią się o znae-ze­

niu nledawnego mianowania posła Bilcimsc• 
pierwsiym wogóle przedstawfoielem Rumunił 

Prasa petersburska poświęca w dals:i:ym w Sz.wecyi. Zdaniem pisma rosyjskieg<> wa-
eiągu sprawie mianowania nowych ministrów cienie to, obecnieł po częściowym rozgrlinl~& 
artykulr wstępne. Najbardziej .znamienny za·.1 Rumunii, strae. iło niemalo na swej .wadze P°"' 
mieszczono w „Nowem Wremieni", która nd . Htyr:tnej. Dziś reprerentacya dyplomatycm& 
dłuższego jut czasu w sprawach polityki we- Humunii ia granicą n.ie posiada iuż wogóle 
wnętrzuej glosu nie zabierało. Przel!lówifo. tej mocy, jaką jeszcie do niedawna byto moto.a 
-0uo nagle teraz. i to za.rai w dwóch w.amien-. jej przypisywać. Dyplomaeya sama obecnie 
nych arty kulach. W jednym organ nacyonali- Rum.will nie pomoże. ... ; .„ · 
stów pisie ·dostownie: Zmianę w mimste- ....---t 

ryach rosyiskieh dyktowa.ta już od qawna <.r 
gólna konlunktura polityczna, którą nie po­
zwala~ by na czele riądu rosyJskiego stala o­
soba, wyehowana w dawnyeh tradycyaen bin. 
rokratyc:myeh, niezgodnych i nowym qstrtr 
iem l obca szerokim kołom · gpoleczeń.l}twa. 
W chaosie oskarżeń, które rozlegly się w Du~ 
mle prieciwko dotyehcza:Ynwemu rządcwi pe­
}ersburskiemu, byfo eo prawda więcej fauta­
zyl, nit wiarog-0dnilliei, leci zatarg istniał jut 
przed temi -0skadeniami i ten sięgał bardz.o 
głęboko, glębiej, niili się zwykle uważafo. 
Dzlś zdaje się być już pewnem, te dalsi.y ro­
zwój stosunków w RosyJ powinien oznaezać 
koniec tradycyj biurokratycznych, które sp"" 
w-odowa!yby końcem k-01\ców ostateczną ka„ 
tastrofę dla kraju. 

Przyczyny trwogi w RosJi • 
· W artykule p. t; „Przyczyny trwogi w "tfo„ 

ayl'~ .~zna.eza „Riecz'', ie Ł:rw-0tliwy na$!ró}, 
który ogarnął w ostatnich 'ezasa.ch Rosyę, był" 
wynikiem bez;pra wnego polożeriia prasy i eaJ„ 
kvwltej izolacył nqdu od prz.edstawicieUtwa. 
mm•dowego. -

8ankt· Gzwórporommicnia przeciwko Chinom 
i Hmeryce. · 

Bard~o oiekawą korespon.dencyę doty~ 
eą :nowegQ cesarza austryacldego Karola t "' 
ra?. iego charakteru politycznego uunieeeil& 
„Riecz". Czytamy w niej dosloY'{nie co nai> 

. stępuje: N-0wy cesarz Austro. „ Wę~er u~!'!.4 
tany jest w Rosyi powszechme za str0ru;ik_I 
wzmocnienia w monarchii żywiołu sloWlillld 
skiego. Mówi on dobrze po węgiersku i wta­
da biegle paru narzeczami slowiańsldemł. 
Skąd organ rosyjski czerpał swe in!ormWtłf 
tego nie iainaeza bliiej, równie-Z nie wytl~. 
maciyt on, oo zamienal powiedzieć . p.rz.ez .~ 
tycie słów ,łnarzecża•• Mmiast ,Ję:z.yki". "... · 

ią,1 błogoslaw, Ojcze święty, Polsce, wyeho. W11Ruskkh Wiedom<Jstiaeh„ wydrulH1wa~ 
dzącej :e gmbu na wolnotć, blogoslaw oręio- no \l!zereg wywiadów z poszczególnymi, wy~ 
wi polskiemu i wymódl u Pana Zastępów b!t.niejsiymi poslnmi d<> Dumy. Na temat 
d:::ielnego Króla, któryby to wskrzeszone p.ań- ' nmian, jakie nastąpily o!tatni-0 w gabi!leeie 
stwo naaze z :ruiny umie~ętnie odbudował i rosyj~!dm, orai znaczenia politycznego tych ~Bili. Wied.q podnoszą, ta w finanso­
sprawiedliwa a rozumne n;ądy w nim 5pra~ i:ui.1an. Prawie wsz~"Scy pos!owie zgndzają się ł wych kolach ezwórporo.iumlenia iatwierd?.eu:e 
wo:veł na chwalę Bmską, na. poty.tek Ka5:i~ , :;; tem, ii ostatnie im.inny w skladzie ~ab!ne- niedawne przez parlament chiński" 5 mUi11n1}"' 
hl l d~~z. naszych, . .a na. uemgk~e f.zez~s.eio l tu na.leży roipatryvrać jako ogromną Eiatyeła· wej potyczki w Ameryce wywotalo nader 
wszysUnen synów Ojczyzny na5zei3. keyę moralną dla Dumy. Lecz watne jest nie wielkie uiniel)-Okojeuie. I{-0nsorcyum banków 

Jako czule dzieci garniemy f!:i~ do Cie- I to, kfo odszedl, al-e kto go zastąpi. I pod tym czwórpwozun;iienia iatoiylo ju:i wprawdte 

W· dziennikach rosyjskich wy<łrulro~ 
dostow.ue brzmienie od.powiedzi! jakie pned: 
stawiciele rządów ez.wórpox-0zumieAia Br!a!l.d. 
Grey i Sonnino wysto~owali do rządu roayl­
akiego na notę rosyj-ską o kateg-0ryczn&l de31"' 
tyi doprowadzenia wojny aż d<0 zwyci.ęsklogc­
końca. Odpowiedzi te zawieraly podziękowa.· 
nie Praneyit Anglii i Włoch za tot ił lwnu.u1Y,,. 
kat rosyjski wyśwf etm intrygi wrogów Po­
stępowe „Ut.ro. RosW' dodaje do podzięk.owa.­
nial że należy calą tę e.prawę uważać za ZIP 
peinie zwykłą komedyę polityczną, bo na ~ 
ryo nie można takieg-0 oświadczenia teorety~ 
nego i cz.ysto platonfozn.egt;i nazywać aktamf 
dyplomatycznentl~ Takle upodziękowania·• W,. 
raiajj\ S.i~ od czasu d1:1 czasu w prywntnye}\• 
rozmowach dyplomatów, ale w praktyezntl 
polityce iagranicznej wielkich mocarstw ~„· 
~w~ ·OM .rol~ nader podrziedną. Me, Ojcze święty, o:h'\vitmi wiarą~ źe, jako wz,ględem nie nnleiy od~B.wać się najmnlej· j prc~est przec1wk? temu, ale. dalsze kr~ki 1.a-

Najlepszy 01dec, v;;y~luc~.1.:1.:.z i '" ~v.moiesz l ez.ym iluzyom1 bo rząd w nowym swym skia„ P.ubiegawcze są Jeszcze w prz.ygotowamu. 
:'.MS y; dJJ.iu .uą5rej nidośti tak, jak W'!l.)Qma- dz.ie nie zmieni dot~eh~zaoowego ~tanuviiaka ~ 



· · •rra&a. ;rgnJ1Kai1T····~rl~ia··· ·111i~·l;~kt~i:. 
-." ~-~·:;; __ '-.;"~,oc~,--.. ·.·-.--· ___ ; 

· .. W. ;n.uskiem; Slo'lVi~ą '.-wydl,:µ~~wnnfl ko­
~e~rndencyę ·ze . Sztukhoi,mu, ;W ·ątórej · pod­
ikresl~n-0, 'L~; si,cz.egól,!lym::·riaciskiem, że cala 
IJ>r:i wie p rnsa. nieiniedia ia,m·iesciła nie da w no 
nader obszerne sprawózda_nie z pneb1iigu o­
~tatufoh !>OSiedzen-Outy rosyjskiej, nie duda­
gąc do tego ze swej strony żadnyeh kumenta­
ny tende_~cyjnyck. Zjawisko to, zdaniem p.­
:sma moskiewskiego, należy oznaczyć jak~ bar­
idw poważne zapatrywanie się dzienników nie-
11:nieckich na pracę i udania dz1enmkarsk•e 
!()!• ze strony rosyjsko - post(;'powei trzeba znó,,; 
~n1>.t-0~vać z na~większem „zadośćuczynieniem 
Il rulJWiększą lojalnością". · · 

narzenia polityczne Milukawa. 

· . Na lamach „Ri~czy'' znajdujemy w ao­
sfow nem brzmieniu treść niedawnego odczytu, 
ł\'Vygloszonego przez posła ~."lukowa w Peters­
iburgu na temat „Germanizm i Slowiansze7y­
~na". Przywódca kadetów wspmnina przed~ 
1W$zystkiem o dawnych tiadycyach· walki tej 
p{)daje krótki rzut oka na dotychezasuwa hi~ 
storyę walki niemfeeko - slowiańskiej ( do­
tch<><lzi dt> wnioslłu, że walka ta w· c:z.asie obe­
e~ej; wojny riie zakończy ani ·nie rozstrzygme 
si~ Je~zcze. Pod· koniec sweg<l wykładu po­
l\Vledział ·prelegent eo następuje: „Teraz na 
:sztandarze koalicyi znaJduje się hasło: n;euu­
~1:g!uść Jugos1awi1, Czech i zjedn-oczonej P::il~ 
ski. Spoleczeńshvo r-0syjskie musi jednak 
znaleźć się w tej sprawie na wysokoś·ci ~aJań 
wielkiego momentu dzi~jowego, bo inaczej nie 
ibylohy moiliwe urzeczywistnienie powyżdzych 
hasel czwórporozumienia". Organ skrajnych 
prawicow'ców „Ruskoje Znamia:"' ńazywa slo­
'V.·a prof. Mi1ukowa fantazyami i ma~enia1J1l 
;polit~cz.i:l.emi, które w dzisiejszej chwili m ... gą 
brzm1eć do pewnego stopnia, jako iroma. A 
na ironię nie powinien sobie, podług pism~ 
reakcyonist~w, pozwalać obe.cnie nawet lea„ 
·dęr kadetów rosyjskich. 

-
finlandya a Ro~ya. 

· ·· General - guoernator finiandzki rozliazal 
• k . ' aa don<>szą do „,Nowego Wremieni", pjd gro-
źbą 3 miesięcy aresztu lub 8000 rb. kary mel­
d.o\\'.~Ć bezwlocznie wszystkich Rosyan . przy­
lbywających obecnie do Finlandyt Gazeta na­
iey.onalistyczna upatruje w tern noWy. dowód, 
ie Finlandya pragnie. "1Prowadzi.ć w kr.aju cos 
-~ .. rp~zaju :kont!Qli. ,p.~4 P?qdan~mi_ i9~j..Skk 
nu. Pismo protestuJe przeciwko takiemu trak­
t-owaniu w Finlandyi Rosyan i wz);wa rząd 
petersburski do energicznych kraików. 

frasa ra~yjska a Rumunia. 
W ,,Ruskiem Slowie" czytamy, ie Rumu-­

nfa sama ponosi winę za dotychczasowe swe 
niepowodzenia na polu walki, bo nie byla 0-

:na militarnie przygotowaną. Rosya .uważala 
ją za potężniejszą, ale zawiodla się. 

u.n. 

Ze świata. 
Burzl!v.m posfedzenl.g ··parlamentu włnsldega. 

Pi.Srna szwajcarskie doooszą, ie w parla­
_:mencie wloskim prz~'szlo pudcws mowy pre­
'zyden ta ministrów, Bosellego, do burzliwych 
scen, punie waż . poslowie socyali.styezni prze­
rywali mu ciągle. Szczególnie sarkatyczne U­

V.agi padaly pud adresem Bosellego, gdy mó­
wił on o' zdobyciu wybrzeży Adr;y;atyku, i o o-
84ltnich \\'ypadkach w Grecyi. 

· P.o mowie Bosellego przemawiali posel 
Ferri, który przedstawil sytuacyę Wloch w 
bardzo ponsowych barwach. Posta wił on w 
1'/ątpliwuść zwycięstwo ententy i podlliósl, że 
już najwyższy czas, aby państwa neutralne 
;rozpoczęly pośrednictwo pokojowe. 

Soeyalista Modigliani poddał politykę rzą­
iiu druzgocącej ·krytyce. Wskazał on, ie cala 
wojna leży wyłącznie w interesie Anglii, któ­
ra chce pozbyć się konkurencyi Niemiec. Par­
.lament w łuski musi· wiedzieć, w jaki sposób 

· rząd ochrania iJJteresy Włoch. AngEa zamie­
.11'.Za. opanować całą Afrykę, a Japonia w.· za­
mian za dostarczanie Rosyi amunicyi, uzysku­
je na jej koszt coraz to nowe zdobycze. Czyi 
:Europa w dalszym ciągu ma krwawić się ce­
lem rozszerzenia angielskich kolonij? (Poru­
szenie w ca1ej Izbie, żywe oklaski na skrajnej 
fowicy). Modigliani zakońr!Zyl życzeniem, aby 
Włochy jak najprędzej za wady pokój. 

Socyalista Dugoni kryty kowal ostro go-. 
spodarkę rządu. Mówca nie mógl dokońez;rć 
swej mawy, gdyż zemdlał. . 

Reformista Detałfoe wytykał, ze zarząd 
armii tak dalece zwaleza. wszelką kontrolę, że 
nie. pozwala nawet ministrowi Bisol~ttiemu, 
'którego ustanowiono komisarzem wojennym, 
wykonywać swoich funkcyj. . 

Bi&0latti, zabrawszy głos, przeczył J~~~by 
:międey gabinetem i kierownictwem arJlill rnt-

nial ·j~Mi koilllilrt. Bisolattiemu kilkakrotnie 
przerywa:io okrzykami zdziwie:n.ia i wzywano 
by podal się do dymisyi. · '· 
· . ·· Na k.olic.u posiedzenia odczytano podpisa­
ny prz~z 33 deputowanych, między tymi przez 
Luurtbego, wn,iosek, w którym mowa. o ztipel.: 
nem.zwycięstwie, o ryclllem wskrzeszeniu.Bel· 
gii, o Serbii i polącze.niu całej Polski. w jeda:o 
wolne niezależne państwo. · . 

Prezydent ministrów; BMelli, · zanwaźyl,'. 
ze. dyskusya nad tym wniuskiem w obecnej 
<:~wili nie byłaby celową i powinna być za. 
rueehana. 

Zaburzenia w Rzymie. 
.,,Berliner Abendpost" donosi: z powo«Ju 

śmierci cesarza franciszka Józefa, mląly się · 
odbyć .w Rzymie burzliwe d-eroonstracye, prid­
czas których krzyczano „Precz z Papieżem'\ 
gdyż papież. poslal umierającemu monarsize 
ap.ostolsh:e blógosfa wieństwo a rzadowi ati. 
stryackó :. węgierskiemu wyraził wspó1czude. 
Leostadt obsadzil-0 pospolite ruszenie. Trzy'" 
stu policyantów otaczało siedzibę Stowarty­
szenia Diordanirl3runo, Kawalerya str.ze<>'Ia 
Portą.Angelika i Ponte Sant An"'ele. ~ 

. . . o 

fmrniwko muzyce Uagncra. 

Do berlińskiego „Lokal Anzeigera" a-ono,. 
szą z Lugano: Dnia- 20 z. m. rozpo.cząl się 

· przed wyborową publicznością w wielkiej salt 
koncertowej Auguste.o w Rzymie :Umowy se­
z-011 koncertowy.· · Program zawierał też 2 u­
twory Ryszarda Wagnera. Pierwszej części 

kcneertu wysluc-hała publiczność z zajęciem. 

Gdy jednak zabrzmiały pierwsze dźwięki mu". 
zyki wagnerm··:;;kiej, rozsypały się po sali -
jak don-oszą do medyolańskiego „Corriere del­
la Sera" - rzucone z galery1 kartki o barwach 
narodowych: „Nie chcemy muzyki Wagne­
ra!„ -' zabrzmialy przytem okrzyki: .,,Precz 
z Niemcami!" · Powstało wielkie zamieszanie, 
kapelmistrz Toscanini przerwał grany pnez 
orkiestrę utwór i kazał zagrać marsza króleW" 
skiego, którego cala publiczność wysłuchała 

stojąc. Gdy następnie znów się rozległy nuty 
wagnerowskie, zaprotestowano p-0nownie, a 
wrzawa i zamieszanie staly się tak wiel.kię, 

ie musiano zaniechać koncertu. Do sali wkrO­
czyli karabinierzy i aresztowali rzucaiącego 

kartki, oraz radców miejskich, Bazzaniego i 
Baratellego, których jedn8,k na&tępnie wypu­
szczono; · Bazzani zwrócił ś:ię do magistratu z 
intei;pelac-t:) •ezy jest ~tosownein, ,aby w .Au­
gtrstes roY · • ie wata muzyka.· ruemiecka; gify 

·bomby niemieckie burzą włoskie dziela s~tu­
ki. 

To • 
l. owo. 

Jak zaxtąpić. mydła? 

W „Kuryerze Lwov.--skim" pani J. Albi­
nowska podaje dawno zapomniany sposób, jak 
prać bez mydJa dobrze a nie drog.n •. Bierze 
się lO kilogramów glinki albo glinki po.rce­
la.nowej, rozmiażdża to na proszek i przesie­
wa jak mąkę. Pól kilograma potaiu ro'.zpu­
szeza ·w 2 kil-o-gramach gorącej wody i gdy 
ten się· ro.Zplynie, wrzuca się ćwierć kilogr. 
sw1~c zgaszonego wapna. Wymieszawszy 
wszystko razem, ług ten wlewa się na prze­
sianą glinkę i mięsi starannie jak ciasto. Gdy. 
by płynu bylo ża mMo, można dolać wody ty­
le, by lIH.l'Żna z tej masy uiormowa'ć gałki al­
bo waleczkl. Otóż tych gałek albo wałeczków 
używa się zamia;st my<lla do prania. Glinka 
jako taka jest znana jako środek czyszczący, 
dodatek ostry'Ch soli ługowych podnosi jej 
wlaściw-0-ść rozpuszczania tłuszczu i brudu na 
bieliźnie. Mydło z powodu zawartych w niem 
soli I.ugowyc:h rozpuszcza brud na bieliźnie, 

a Używanie glinki przy praniu. zamiast mydla 
woooc procentowo malej ilości soli ługowych 
pozosiaie be.z szkody dla rąk. 

rrzysławia. 

W naszych przyslowiac;h bez wąfyienia 
znajdują się cenne skarby glęhokich i mą­
drych myśli. Lecz iJI innych narodów spoty­
kamy przy;slowia; świadczące o. infoligencyj. i 
rozumfo ich twórców. Niektóre z nich przy­
taczamy. Wloch mówi: Kobieta, która chętnie 
w oknie wysiaduj.a, jest,ja-k winne grono, po­
rz.ucone na uJ.1cy. Francuz: Kobieta, wiatr i 
szczęście u·stawicznle się zmienia. Marokań­
czyk: Wieilbląd nie widzi własnego garbu, wi­
dzi go natomiast u· swego rywala. Anglik: 
Maika nie pyta się: „Czy chcesz?" tylko daje. 
Ro-syanin: Kobieta nie zna.'ąca obawy, jest 
bardziej ąpartą, niż koza. Pers: .Niebo jest 
u nóg matki. Chińczyk: Pienj~dz jest dobrym 
slugą1 Zlym j€dnak panem. Mieszkaniec wy­
spy Born~o-: .Płacz rii esie ulgę kob~e·toin. Cy­
gan: Tylko przez karę powstaje posłuszeń-
stwo. . 

-

Dział ekonomiczny. 
Giełda warazawska, 

Nie nie może spTowad?.ie' gieldy wanzawsldej 
z drogi obniżania kursów, ohociai powodów iakty­
eznyclJ ku temu lliema; przeciwnie. naleial<>by 

mniemać, że kursy pow_inny się wzmoenić. 

Notowania z dnia 13 Grudnia. 

Papiery ó.rocent. lląaanol oosz. I Dooełn. tranz. 

6°10 Oblig m. War- I 
szawy z re. 1913 96.25 

6"10 Ohli1. m. War-
szawv z r. 1910 96.2."> 

Listv zast. Ziemsk. 

94.7::. 

94.7b -.-
41/, 010 • • • • 9t .2a 

Usty zast Ziemsk. 
90.25 10.75 9J.70 90.cO 

4 o.o • • • • -.-
Listy zast. m. War-

szawv 5 °10 • • 85,25 
Listy zast. m. War-

siawy 4
1

12 °·0 • 1 --:.-
Renta . . • • • -, -
5°18 m Łodzi • • 

-.-

-.--.--,-

'82.25 

8!.80 SJ.75 

-.-
79-

100.11) 

Marki brano po 46.05., 45.95, 45.85, 45.80. 
Za korony żądano po 28.85. 

UspQSObienie .s1a.be, obroty średnie. 

fiiełda herlińxka. 

Berlin, 1lJ grudinia.. - •Dztsiejsz.e obrofy pry· 
watne na giełdzie berlińskiej wykazały nastrój za· 

sadniezo d~bry, zaś na niekt6ryeh polach tenden­
cyę zwyżkową. Pożyczki niemieckie mocno, renta 
austryacka lepiej, natomiast japońska uległa zniż­
ce. Pieruądz na kaide żądanie okclo 4X %. Dy­

$konto p.rywatne 4,s/8 % i niżej. 

Berlin, 13 Grudnia. Notowania kursd'w de· 
wiz za wypłaty telegrafi('.7,lle: 

18/Xll p?ae. 

Nowy-Ybrk 
Holandya 
Dania 
Szwecva 
Norwe~ia 
Szwa'carya 
Austro-Węgry 
Bułga(ya 

„ 
„ 
„ 

„ 
„ 
„ 
„ 

5.77 
238.75 
164.-
171 75 
167.~5 

116 fla 
63:!!5 
7950 

ń.79 

289.25 
1114~5() 

17:!.25 
167.'T'\ 
lli.1!s 
64,.05 
8i).5Ci 

l gf tłdy ~etenbunltieJ. 

.. 6/12. 2112 

4% renta państw. , • • • 
n°/o pożvczka • • • • • • 
Poż. premj. i em. • • • • • 

79,8/4 79.ł/4 
FS./\ · 8'ł-

1Q 5.- 107f'I.-.. 
1"10.- ~37.-
780.- 79} _;, 

..,,.. _, I]_ em. • • _. „ • 

Akeye dr. żeL Kii-Ow-Woronict 
„ „ „ Włady' aukaskiej 
„ b·ku Azowska-Dońskiego • 
.,, „ Ros dla ha"dlu zewn.. 
„ „ Sv bery jskiego , • • 
".I · „ Pet. Mięjlzynar.. • • 
„ „ Pet. Dyskontowego 
, Twa Baku .••••• 
,,. „ B-ci Nobel • • • • 
„ Zakł Briańskich • • „ .• 

2450.- 2 ;90 • ..­
t:6·„- G3:J.-
44S.- 4!>!.-
735.- 735.-
5~5.~ 5.!">.-
617.- 617.-
93:J.- 923.-

,,, 9 Hartmanna 
-9 • ?Ylalcewa • • . • 
li „ ;Nikopol-Mariupol • 
„ „ Putilowskich . • 

W'O.- 1475.-
2~1.- 2.,5-,.-
2:.6.-- 2"•5.-
420.- 4H.-
27 ol.,- '.!7;).-
1 3.- 132.-

„ „ Ros.-Baltyckich • • 
„ Tu sk iej fabr naboi 

--.- -.-
„ Leńsk. przem. zt • • • 

780.- 76">.-
5~0.- 53Cl.---

Giełda pary:Ita. -
PARYŻ 

86/ 0• renfa frimcuska 
9/XU 8/Xtl 

5610 poż. l'rancusk11 · • • • 
3° 0 poil ros z r 189'). 
n°10 „ „ z r. 1906 
B11nąue de Paris • • • • 
Credit Lvonnais • 
Union Parisienne 
Baku •• 
Briańskie • • • • • • • 

. .Lfanozow • • •• 
Maleew ••••• 
Nafta • • • • • • • 
Tulska fabr. nabojów. 
Lena Gold .• 
,Goldlields • 

·LONDYN, 

21 1
2 Konsole • • . • • • 

5°10 poż. r~. z r 1905 . 
4112 poż. ros. z r, 1919 
Pierwsza ang. poi.. woj. • • 
Druga „ „ „ . . 
Goldfilds , •••••• 

61.10 
s~.01 

5!.'.!0 
8 ·.50 

10'5.­
]Jr.5.­
s:n-

1610-
4'H.-
3?5.-
6'!:0.-
470.-
13J~.-

43-
41.-

11/XII 
f4.-
8Ó --.-
sa.114 
95. -
1.1

/2 

l{ursy dewiz. 
-Pełers"urg 6112 

· 10 f. i:złerL 144.-
100 franków fr. • • • • • • ó2. -
WO franków.szwaje; • • 5i.50 
100 kor. szwedz. • · 81'1.-
roo kor: duńsk~ • • • • • • 8~.-
100 lirów • . . • • • , • • 45.-

l 10'J ~ld. ho!end. • • • • • • 12't.-
1 dolar • „ „ „ „ „ • 8.20 

61 to 
.88.-
5!.W 
Ri-

10"0.-
1174.-
61n.-

16)'i.-
4S).-
3 O.­
fi-O.-
47(}.-
13łt.--.-

42.-

9/XH 
1'>4.-
81).-'-

1411, 
8 .1'8 

95.1 a 
l.11:1 

4/12 
14't.'"'."" 
52.-
57.5'.'.I 
s;,.no 
83.-
41.-

12!.50 
3.20 

Amtterdam. 
Czeki na FlP-r1in • 
· „ „ Wierle'1 • 
„ „ Szwair.11rl'11 
„ „ Knnenh:1~' 
„ „ 87.tokholm 
„ „ Now~ York 
„ „ Lnndvn 
„ „ Parvz 

,Zurych. 

Czeli. na Rerl!n • 

. „ 

• 

R . · „ „ Wiei!e"i • 
„ „ Amsterrln'lt • 
„ „ Now~ York 

„ Londvn. 
" „ „ P~::-vż • 

„ Medyolan 

Howv Yerlc. 

1211 'l 
~!'1f'.l2'l 

2'1.:'.\{) 
" l'i!l :;') 

87.'i;) 
n. 'il) 

• 2H.7.'\ 
1Ui7 
C.05 

12!12 

7!J.50 
49. -

• 193-
4.~ 

23'.li> 
8'>.75 
n.-

Czeki na Rerlin <a v.) • 
1 •112 

6?i.11s 
f>.!fi 

4.1l5t) 
4.7•1!5 

" 
" 
" 

„ Parvt {a v.) • 
„ Londyn {flO i!n.) . 
„ „ telegralicz. 

Wiedeń. 

R11n1<notv markowe. l'il\.10 
Czeki na Amsterdam • 374.-

" „ Szwaicaryt> • • l'H.<;O 
„ „ państwa Skandyw. • 2'l!.15 
„ f:nfię • 12:'\.7i 
„ „ Nowv York !l.05 

Banknoty rublowe • • 315 . .:.. 

«:zeki 
„ 

" „ 
„ 
" 
" 
"' 

Pary:t. 

na Londl/'11 
„ Now~ York 
„ Petersburg • 
„ Wlochv 
„ Szwajcaryę • 
„ M<tdrvt • 
„ Amsterdam • 
„ Dani~ • 
„ Norwegi!2 
„ Szwecvę 

7/!Z 

27.79 
'1.8350 

• 167.-
• 86 -

lU.:'iG 
620.-

• 2'.H.-
156ń0 
}<il 5) 
167.-

7. 

l ljl,_ 

$911 
24.7~$ 
51.-
87.-
71.~ 

2ł'Vt0 
1t 67 
42.0'25 

1 I(llł 

79.-
49."'5 

202.:'iG 
4.9) 

23.65 
8">.-
72.50 

9ll2 
5'1.h~ 

5.% 
4.7150 

4.i1H5 

l 11'2 

1'1~.20 

HH.-
1-is.·o 
26! •5 
12'.75 

9.05 
Sl:>.-

611t 
27.79 . 
r..s:~50 

16i.:,O 
i<o.50 

114.-
6'5.-
234.-
1513. ~() 
lil-
167.-

~-~~ 
Redaktor odpow.: Aleksander Bieliński. 

om~ Ballat Wvaawnrntwa uo:s~s l. Hfilll!illt.m 
G. ZAWILOWSKL 

Atit tlt•ii 

OBWIESZCZENIB 

dotyczące handlu Miilleznymi środkami ~sła,. 
dzająeymi. 

Ninitljs:zym podaję do wiadomości dla 
mego okręgu administracyjnego o wyrobie, 
sprzedaży i użytku sztucznych środków os.fu.. 
dzająeych, oo następuje: 

Jedynie sacharyna fabryki sacharyny T. 
A. dawniej Fahlberg, List i S-ka, Magdeburg 
w zwyklyeh opakowaniach (pudelka tekturo­
we i rurki szklane w czerwono - bia!o - czar­
nych obwódkach z n.apisem „Spezialpadmng 
fili das V erwaltungsgebiet des General~Ouu­
vernements Warschau" (opakowanie speeyal• 
ne dla okręgu administraeyjneg-o Geaeral-Gu­
oornatorstwa war.'>zawskiego) z podaniem ilOo< 
śei i siły osładzającej, jak również ceny sprz&­
daźy jest dopuszczoną do sprzedaży i użytku. 

Wszelki wyrób sarharyny sztucznej jest 
wzbroniony. Jako śr-0dek osladzający należy 
uważać wszelkie sztucznie prepffrowane wy­
twory, mogąca slużyć jako środek osfadzaiący 
i posi?-dający wyźsą silę os1adującą nii rafi· 
nowany cukier surowy lub rzepny, ale nie per 
sia<lają,ce odpowiedniej sily odżywczej. 

Podania o dostarczanie sztucznego śNdka 
osładzającego (sacharyny) winny być skiero­
wane do Wydziału Warszawskiego fabryki 
sacharyny T. A. dawniej Fahlberg, Lisf i S-k~ 
Warszawa, Alei.a Jer-0zolimskie 72-a. Poz w°" 
lenia na bBzp-ośrednie sprowadzanie sztuczuEl'­
go środka -0sladzaiąeego z Niemiec udzielane 
nie będą. 

· Łódi, dnia 11 grudnia 1916 r. 
C. N. Prezydent Po1icyi 

Loehrs. 

OBWIESZCZENIE. 

Powo!uiąc się na podane do wiadomcści 
w gazetach obwieszczenie z dnia 10 listupa­
da r. b. przypominam 
o-ddanie wyia.śnień podatkowych od ha.nillu 

i przemysłu 
w celu wystawienia świadectw przemysli> 
wych (patentów) na rok 1917. 

Niniejszem wzywa się kupców i przemy. 
slowców, którzy nie przed·stawili dotąd swoich 
wyjaśni-eń podatkowyc-h, uczynić to na.tych.. 
miast. 

Ze względu na to, ie stosownie do ob!T 
wiązuiących przepisów wykonawczych pana 
Szefa Adminisi.racyi z dnia 5 Hpca 1916 r. 
prze<lsiębiorstwa handlowo - prz.emyslowe o­
bowiazane sa wykupić patent do 31 grudnia 
r. b. ·należy "wraz z oddaniem wyjaśnień po­
datk~wych, zapłacie, o ile możebne, i glówny 
pvdatek przemysłowy (patent). . . . 

Podatki, będące po tym term1me ;ieszcze 
w zaleglości, o ile niniejsze. wezwa~i . .e p~zo-­
stanie bezskutecznem, zostaną sc1ągmęte 

przynmsDwo. 
Kupcy i przemyslowcy, którzy wyjaśniei 

podatkowych w terminie nie przed5tawią 
naraża si~ na kary. 

Z~leca się z oddawaniem wyjaśnień po­
datkowych nie zwlekać w celu uniknięcia póź.. 
niej tloku przy o.kienkach. 

tódź, dni grudnia Hl16 r. 
Cesarsko- miecki Prezydent Po1icyi 

Lochr&. 



z udi~ałem 'P St. KNAKf!!„zA W AOZK.IEGO artvsri te1\tf't) Rnzm1'1:to~d • I 
W czwartek. dn. 14~rudma r. I>. 1. W sobotę. dn. 16 grudnia r. b. I W niedzielę 1.1 grudnia r. b .. • 

o godz. s w1ecz. I o godz. 71/, wiec:i. I . o godz. ł 110 pot · .. 

emsta10 . L ·1 · .. ze a 
Kom. w 4. akt Fr1ulry. dramat w 6 ak... S:z1k3plr8.. Trag. w ~ ąkt JuJ. Ui:nvacklll!JD. 

-Łodż, Cegielniana 18 
Dyrekcya S„ ICUPERMAN„ 

f oł~Ki ~ontrałny Ko itot Io okratyczny ~OHCfRTD\Jft (Udf. Dzielna 18). 
w niedzielę. d. n grudnia, . o ~· 8 wieal. . l')d b~d.zie. si~ 

KN ERT 
li . il 

Biuro informacyjne -- ulica Piotrkowska Nr .. 126 • 

• • • • • I ID 
(W' ARSZAWA) 

tw-a e o 1 --1 i o - Pf014ram. m~~dey innemi: Koncert-Rode1to ·.Nr '1 A--moł 
UMii ł11tnł Henio lllirsjn!ł. 1kny1111ff. z akorupaniąment. 

z 5-teJ SymłonU BethoW'ena. 

Zapisujcie się na listy wyborcze 11·18 llrinla Fela l'ilnlng. p1antst1ta. 
Koncert Jiittermnna S·dur, „Barkarola". i opery 
„Ooow1eSc1 Hofmana" J Offenbacha. · , ·. 

UMernl l'11onł11c .MHlng. włoltnu:z1t11ła. z akomuanłam. 

\V swoich dzielnicach. Marsz tałobny. Ssopena. Trio Meaing„ 
BU.ą do nab)'cl• w· księgami Alfwod• Streucha,, ul. Dziel1'e 1'. 

••••••••••••• . "' dzl„, lrom:crtu ... ka11!e san konc:łlł'toweJ• Jfgg-3 

H11RTOW S Ł D OBUWIA 

Sprzedat detaliczna-Łódź, Piotrkowska. 85 
poleca bogaty '1V"Ybór wszelkiego rodzaju obu~ 
· w-ta w różnych gatunkach i najświeższych fasonów. 
lhmy pnyx1rtJH1lf W)'kwlntn Vl)'k1:n1n1mte- Iła poa.ladtnn bdneJ fUH„ 

Ro~otnicJ c~rzoś~iań1cy 1 

Każdego rodzaju (niemcy i polacy). do fabryk: :telaza, chemic:tnych• 
papieru. cementu i cukru; do ko ei tela:mych. prr;edsięhiorstw bu­
dowhmych, robót ziemnych, ceł!ie!ni, natychmil!ls1, za d'1brem myna­
f,lUdZBl'llBm I na dobrych warnnkHh. poszukh.nnl do IHsmlH. 

Rownie~ poszukiwani Ilią,: stusarze, tokan.e. kowale i t. d. na 
dobre nlame zajęcia. · . 

Pracz tego, pniyimowani są bez przerwy: mę!czytni. chłopcy, 
parllbcy, kob:ety i dziewczęta w wieku od lat 14 do GS do gospo· 

'darstw wleiskich. 
ZS!łoszenia do Centrali Robotniczej. 

Pabianice, ni. 8w. Rocba Kr, 234 
2) Łask, nL Cmentarna Br. 126. 
S) łerz, R Rynek. 

7 kl. Szkoła Handlowa Żeńska 

• • 
Ł6dt, Zielona 1. 

mrr.ceiarya szkoły zawiadamia osoby zainteresowane. i~ 
przyjmuje• podan:a o pr~vjęc::ie m::zen1c do mł. wst., Il, 

m i IV kJ, na drugie półrocze ł916!l7 r. szk. 
Kancclarya czynna codziennie od fll121 do 1 g., oprócz so-

bót i niedi;'e'. ·. 168-.'l 

Onłoszenia drobne: 
'Kr!lwior męski przyjmuje wszer-

u 1UU kie obstalunki. przerób­
ki surdutów na takiety, nicowa­
nie garniturów i palt, odsw.eża­
nie wszelkiej garderoby. Praco­
wnia oospieszna. fr. Klinowski, 
tódf, Piotrkowska 155. lHti6-B 

firma egsystuje 
od roku 1~ 

„EK O" -obsadka 
baz atramentu, 
pls:H \IH!d:ll l 

. kaidym ptymim. 
TYSIĄCE jut spnedano. 
12 szt próbnych M 2.­
Natcźnoilt pr:esyl111 r;lę 

'&góry. --

. Emil Koman, 
SelfeNael'lldorf, 

. SU.o.U. H 3.6711111 
W'!-;.• ...... 

Dr. A. ZIEDtHR 

Dalsza secya abonamentów na Koncerty Symfo­
niczne Ł. O. S.. ze współudziałem następujl\C1cb 

solistów: 

Huberman (skrzypce)--Berlin 
Prof. Klengel (wiolonczela)-Lipsk 
Prof. Baekhaus (fortepian}--Berlin 
Czapliński (sknypce)-Kraków 
Marya Raap ($piew)-Drezno, prim. op. 
Marya Javor {śpiew)-B.udapeszt . 
do nabycia . w Biurzę K~neertowe~ „Friedberga 
. i Kot:~a ", Plotr~Qwsk'a OO. 

bm . . :S::u.pu:lę • . .. · 1P . 

Zęby sztuczne.i pla.:.ynę, 
płacęi na.Jwvższe ceny 

. ··w. M.aaelm.an, 
B:ltat Pauap. ldd~ zamadzka ':l, pokój 4,. 3188•5 

-JllłW'A~ 

Kalen~arze 1~11 ::St.PclYJ:tr:K, 
przeprowadził si~ na Zil\Hdz~ 
ką t, róg ·Piotrkowskiej, do za tuzin rb. 1.23 kop. poleca 

domu Scheiblera. 

GbonbJ · zcwuatl1na (&Urna). 
. . Skład pa~ioru i matrvałów plśmłBonyeb 

Nadszedł św1dy transport p~ma A„ J. OSTRO \VSI({ 
t f I 1 fi lldilll. H. PlDłł'kOWslea 55. 

Pr:y1muje od 8-2 r fi.od 4 -9. 
. Panie. od D-łi op. 

Łódź, Zie:ona IOQ 
B.adzteJeW'ski w podwóu;u 

. 3l"H-:l. 

- , •. , *"*' 
Cun!lr!l tytunie i pap· erosy ta• 

y yU U nio. Dła handlujących 
rabat do 17 • Łódt, Piotrt<ow· 
ska 145, sklep tabaczny w pod­
wórzu. 2867-10 

!lJ13tJD 5ąfonowe mahoniowe, . O• JaHczo kilka ?S6b. intere SUf<\,· 
!ł!ull U toman~. fotelik w skórę lWi i.r cycn się szerzen em o-

fnrfoni~DJ używane s kupuje ob.ty sprzedam. Ł.óJt, Dzielna światy drogą kolportatu ksią~~~ 
v uidĘ Rokicki, Francisz- J\f! 4l-l9 s190....;H czek Tow. „Czyta1", prosimy o 

kaflska 29, d •. Mar.awicki. 281.:.--0 • łaska.we zgłoszenie się: ŁóJt, 

P~2n·łOll nowe, u11ywaneł stroje· Zielona 6- 3169-2 
!am Il nie. reperacya, orzewói 

Dflff!D.!P~ V klasy poszukuje ko­
t lilJH uu repety<:y1. Oferty pro­
!!.Ze skłaciat w adm. .Godz.ny 
?cilsk1111 d:a ,,,M. R." 

ll '"f{nffo son:edaie sit: Łódt. wysyłKa na pro·.vincyę. Ceny nis-' 

PotrlfOlin!l mamka ze świdym l\~ U U Widzewska 7~. St ::!tl-3 kie, gotówka lub raty. Chodkow~ 
giuU u pokarmem. Zgłaszać ski, Mikołajewska :h. 313!-7 ZnDY1I" .. RHO ręczną .torebk~. srebr~ 

jj U tł ~ ną w środę dnia 13 b. 
s ę: tódt, Nuwo „ Za rzewska 5, 
I pi~tro od ;t-ej do 6-ej po po-

MMllil!lil'llilll.llll!llŁiblllii•ll®l!lMB•Btt ludniu. 3191-~ N•d ·d~· poda~ki I a10 OOWIB ll.8JSZ3 gw!az!UtlJWll pll ~ okrętowy g<_:>łą.b, imitl· 
Korzystajcie z okazy1 z po- U u, tor wszystlrn:h otak6w 

lie~a 88BHGJBI 
n~ ezii i co~zionniu 

Wybitny dramat kry­
minalistyczny w 4 akt 

Walka !łynnago detck 

~znrloka Bolmsa 
z królem bandytów 

f toma1nm. 
ft ad program1. 

Mąż pod panłoHsm k~met 
rrzsjaidika Pl ltUa lłmrt 
UWAGA: Obraz, pełen 
wra:tetł, cieszuł 1IQ 
w Warszawie wśród 
PubHcamości wlalkiem 
uznaniem, Jako też 
kolorsałnem powodze„ 

niemi iuM-a 
rax1s-pamut i biłeta ulgowe 

nie ważntfł. 

Akuszerka 
- R. Płpłkowa. ....__ 
z dyplomem Ces. Ak. w Peter'$• 
burgu, praktykująca 25 lat, oriyj• 

muje od 12-5. 
Lódt, Piotrkowska ts2„ 

w pouw., ł we1ście na lewo, Il 1J. 
na praw~ 31~4.:-ł 

Zagubione dBkuma11t1. 

Z!3l1J·n~ł paszport niefl!iecki, . "1-
·ug 1f. dany w todzt, na tm14 

Maryanny Zientkiewicz. 8136-1 

tł paszport. . niemiecki. q „ dany w tod:ei. na imi~ 
Maryanńy Niewiadomskiej.-3191 

•z· ll ł paszport niemiecld wy:.: 
a dany w gminie Cht>.111f 

na unię Bernarda Py~ S.17;~1· 
---------- wodu ł.kwidacyi interesu nabyć z plę ną klatka lub bez tanio do 
lłOt"rnknj·ft zdolnego korespon· można. rótne resztki na męskie. sr.zedarw1. Łódt~ P.otrkowska 113 
f lllJ!l U y denta, chrzdcianina, dams~1e ubrania 1 okryo;a. jai'- Wiadom. U Stróia. BUS-i.i 
k.toryby mógł udzielać kQrespon· r?wn:et różne barchany. d1Jstld 
deneyi i konwersacy1 w godzi· zimowe, wełmane ·wataliny i nod-
nach wieczorowych. f. pod szewki. toJt, Widzewska M 4. l Blll'U fobrowe. 93 tebra, 2 me.-

m. pom i;:dzy goJz. U a H 
przej popJt. jadąc tramwajem 
.'1! 10 do ul. Krótkiej lu.i:> w ora4 
mie hotelu V1ktor1a. Ł1s'.<awy· 
znalazca i~cMe zwrócic! u wy­
nagrojzeniem, łłóJt, Nawrot 1!, 
m1eszk.anie 17. a200..-a 

Zan·1n!3ł paszport niem:ec!<l~ .. '111". 
••••••••••Il y Ił dany w gminie Bras~ 
Olilli na tmie OIAi Nazarskiej. i>l1.J,t · 

ftOf nJJat18 !3 iest osoba n<t wieś 
f U!U~łł~ na pleban;e do dwóch 
osob, skromnych wymaqań, z 
dobrem i:,otowaniem, sprzątriniem 
JIOkojów. trzeba się zaiąć ma~ 
lem rospodarstwem. Musi być 
m .foiąca: oorządek. ucziwa. oo· 
słuszna, nie zło~•1i<:1?, nie łubią· 
ca. l!l&;mowac s.~ plotkami. taka, 
która lubi prowadzić i•c:e ci­
che„ sookojne, wogó e taka, kto* 
ra W) ptlni sumiennie r,rny1ęty 
·na s.ebie obowiązek. 1 Do po· 
mocy ma sługę). Odpowiednia 
·:t:aoewm fOhie byt na cza;; dłut 
~zy. Tl!lkie tylko mo~ą. s.~ zgla· 
$tat. Pensva podług umow'i. 
Dobre sw:auectwa 1ub dobra 

1rekomenjacya wymagJne sta­
M\~'.:zo. w.ek do lat 40. Oferty 

_K J." w admin. „Godziny p0~„ m. 10, front il.Piętro na pr1wo. Ił tf trowej ał:.qośc• kup;~. O· L k J 
ski" t6dt, P1otrkowska3l~ 2 Ceny bardzo mzk1e lecz i~~~':.10 ~~%:~A. B." w .Godzsni~;,.!, . 0 a C3. Z!JU~llłlft wydana mi przez C.. 

- _______ ......;.;.;,;;;,;......:..;.;. ł - 10 umna·i P.Jł·1a 5, a i . 2 ?'Okoje. u i I! li N .. s•rt okręgowy.·. nt)4 
---------- if~·itoptzo 11•"1"'".~I nm!,""" „k„„.„. Id J OJU "U tóJ~, Karola ie. rninacya na upowutmoną, da 

!l,kbwć w Łodzi w Grand Ho­
H'ltl u :s:łlwajcara dła irA· K. A.". 

~U81-1 

nu u I) u „„„„. u :J"" „„ u „ ... „. . 31~3 nadzotll. nad . interesem. t.ó:.14 
Pgszu ana ~u~w~~n~g~z~n~ GllllStBk w~t~,t~~~~~a .~gr~e~~~ht . BDDłBSłBDfB rozmaite. ---------- Zarzewska 'l. Posnal'lsk~ ams.;1. 

~~~~· :1s~~~ewska 22. wiado- :~)b~YW\1~:\~~ias~:)a~~;s;~~~~~~i A. A. Ałramant ~~~s~~ł~~ op~. (OU"k""JO domu do wynaj;cia 

1m:i°IJJD!1Bf znajomose buchalte­
fuli !HUI ryi. kor..:.sponuencyi, 
mam za sobą, długoit::t11.ą prat::-

··~. obecnie pra,nę z.mienić 
sad~ Łaskawe oferty sub 
dolny Handlowiec„ prosz~ 

~ kładać w· a.JminiSlracj'i niniej­
sze1'0 pi:mm. 

:,.. 

piętro, 1rout. Uany nlUifl, 1a11z uryczny t.ód~ .Mikołaiewska .n. U a. · z dwudziestu p:tru. po-
1tałL :.!Yl l-~ koi, l wsze.k1emi WygoJami. O­

ił J• nia. tanio m:>:tna n1t>ye 
U mu w~ borowe śl wkowe 
µOWi1.<t;t i suszone ~i1Wi~1 w 
m111e1szt:1 i w:i:kszei ilości cena 
40 kop. 1 35 kop. Łout, Widzew­
ska U7, . łe\'::a oticynit 1 p ę,tro, 
m1esz.k.am.e !i. 3! łł-tł 

Aknttzt1r'x1 D rzy~ah przyjmu­
• Uli u rm ie. ŁoJ.t, Piotrt(ow.­

::>ka ;;.;łJ, m. i5. 2~29-2., 

ferty poJ „L. N. P." w aam •• Oo· 
c..~Ma. Polskik w ł.odzi. Sli7-i 




